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- Wygląda to wszystko 
bardzo podejrzanie, nie tylko 
odpady, bo nie wiadomo, co 
to jest, ale i sposób w jaki ktoś 
je poukładał, opony są poroz-
kładane tak, że są pomiędzy 
nimi ścieżki, a wewnątrz la-
biryntu poukrywano worki, z 
zewnątrz ich nie widać – rela-
cjonuje nasz czytelnik, który 
dokonał znaleziska. - Gdyby 
to było czasowo złożone do 
wywozu, stałyby te rzeczy na 
paletach, poukładane, ale nie 
– one są porozwalane i ukry-
te. Nie zdziwiłbym się, jakby 
za jakiś czas doszło tam do 
zaprószenia pożaru. To jest 
tykająca bomba…

W sobotę 7 marca – nie-
zwłocznie po otrzymaniu 
informacji – pojechaliśmy 
na miejsce sprawdzić to 
zgłoszenie. Opis się zgadzał. 
Na placu powstałym po wy-
burzonej hali produkcyjnej, 

Kukułcze odpady
Wysokie na parę metrów hałdy opon ciężarowych, wielkie wory z wysypującym się granulatem 
i pyłami, a także rozsypane na placu i rozmoczone deszczem kolorowe pigmenty niewiado-

mego pochodzenia, do tego jeszcze hałda ścinków z tworzyw sztucznych… takie składowisko 
odpadów „wyrosło” na terenie dawnej papierni przy ulicy Opolskiej w Krapkowicach. Inter-
wencję w tej sprawie odebrał od czytelnika „Tygodnik Krapkowicki” i przekazał ją odpowied-

nim służbom. W tej sprawie wszczęto już postępowanie.  

zwanej maszyną papierniczą 
nr 2 (kilkaset metrów od 
głównej drogi), na terenie 
wielkości kilku boisk Orlika 
widać hałdę opon. Teren 
otoczono parkanem, ale tego 
dnia (co uwieczniono na �l-
mie i zdjęciach) nie było tam 
nawet bramy! Wystarczyło 

wejść 
zresztą 
na pobliską 
hałdę, aby zobaczyć, jaki 
labirynt kryje się wewnątrz 
i co ukrywa. Jeśli chodzi o 
wielkie worki(tzw. bigbagi), 
to część z nich jest opisana 
różnymi emblematami i 

kodami, są oznaczenia 
informujące o konieczno-

ści ochrony przed deszczem 
i słońcem(!), wiele z nich 
jest rozprutych i zawartość 
wysypuje się na podłoże. 

Dokończenie na str. 20.

To był dla górażdżan 
bardzo nerwowy dzień. W 
redakcji urywały się telefony. 
Nasz fotoreporter, który po-
jechał robić zdjęcia zalanych 
posesji, przypadkowo stał 
się świadkiem i s�lmował 
moment zarwania się drogi 

pod ciężarówką. A wszystko to 
przez katastrofalny stan kana-
lizacji sanitarnej – a konkret-
nie tranzytu, jaki biegnie pod 
ulicami Wiejską i Dworcową. 
Ten problem poruszaliśmy w 
„Tygodniku Krapkowickim” 
już parokrotnie, ostatni raz 

– 4 lutego br. („Ścieki i czas 
wyżarły rury”). Opisywaliśmy 
wtedy, jak 30 stycznia - kolej-
ny raz! - zarwał się asfalt pod 
samochodem wuko – ale wte-
dy było to na Wiejskiej. 

Dokończenie na str. 9.

Fekalia zalały Górażdże
Skandal, granda, brak słów… mieszkańcy sołectwa nie szczędzili ostrych określeń pod adresem 
władz gminy i spółki komunalnej zajmującej się gospodarką ściekową. W poniedziałek 9 mar-
ca w godzinach popołudniowych Górażdże zalały ścieki. Wybijały w piwnicach i w ogrodach, 
na podwórkach i podjazdach… Pod szambowozem, który przyjechał ratować sytuację na ulicę 
Dworcową, zapadł się asfalt.
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Numery 
alarmowe:
Pogotowie gazowe 992

Pogotowie energetyczne  

77 466 13 25

Przydatne telefony:
Szpital Powiatowy w Otmęcie  

77 446 72 28

Komenda Powiatowa 

Państwowej Straży Pożarnej 
w Krapkowicach 

 77 407 97 00

Komenda Powiatowa Policji 
w Krapkowicach  

 77 407 97 23

Straż Miejska Krapkowice
77 466 13 00

Straż Miejska Gogolin 
 77 466 67 50

Straż Miejska Zdzieszowice 
77 406 44 17

Starostwo Powiatowe 
w Krapkowicach

77 407 43 00

Urząd Miasta i Gminy 
w Krapkowicach

77 446 68 00

Urząd Miejski w Gogolinie 

77 407 68 00, 77 466 62 47

Urząd Miejski

 w Zdzieszowicach 

77 40 64 400

Urząd Gminy Strzeleczki

77 466 81 05, 77 407 66 60  

Urząd Gminy Walce

77 466 01 08, 77 407 60 70

Postój Taxi w Krapkowicach

77 466 14 94

Urząd Pocztowy Krapkowice

tel. 77 407 90 80

13 marca
SELENIUM

ul. Damrota 2
77 466 26 65

12 marca
DADA-FARM
os. XXX-lecia
77 466 15 61

11 marca
TOBIE BLISKA

Aleja św. Urbana 8 Gogolin
77 474 92 29

10 marca
API - MED GOGOLIN

ul. Strzelecka 2a
77 466 74 69

Zakład Pogrzebowy 

 ul. Prudnicka 110 Steblów tel. 77 466 45 45
ul.Piastowska 38a, Krapkowice  tel. 77466 15 70

Kom. 601 74 74 75

14 marca
APTEKA NA RYNKU

Rynek 26
77 466 16 61

16 marca
NASZA APTEKA

ul. Szkolna 7
77 466 23 96

15 marca
W ŚRODKU MIASTA

ul. ks. Koziołka 20
77 446 66 80

Dyżur w dni powszednie 
zaczyna się od godz. 21.00, 

w soboty i niedziele  
od godz. 17.00, 

 natomiast w święta  
i inne dni wolne od pracy  

od godz. 9.00.

Panu

Leszkowi Kustroniowi
wyrazy głębokiego żalu i współczucia

z powodu śmierci

MAMY
składają

Burmistrz Krapkowic Andrzej Kasiura 

oraz

Pracownicy Urzędu Miasta i Gminy w Krapkowicach

Pani Beacie Cebulla

wyrazy współczucia z powodu śmierci

Teścia 
składają 

lekarze i personel NZOZ OMEGA 

w Krapkowicach

Wiesławowi Zdebskiemu
wraz z najbliższą rodziną

wyrazy głębokiego współczucia i żalu z powodu 
śmierci

MAMY
składają

Sabina Gorzkulla - Wicestarosta Krapkowicki

oraz

pracownicy Wydziału Rozwoju i Współpracy

Starostwa Powiatowego w Krapkowicach

Sytuacja w Polsce
Pierwszy przypadek zaka-

żenia SARS-CoV-2 w Polsce 
pojawił się w ubiegłą środę 
(4 marca). Do momentu 
zamknięcia składu tego wy-
dania gazety ministerstwo 
zdrowia potwierdziło 17 przy-
padków zakażenia. Minister 
zdrowia Łukasz Szumowski 
poinformował, że ponad 170 
osób jest hospitalizowanych, 
a ponad 4000 objętych kwa-

Do zdarzenia doszło 6 
marca  ok. godziny 23.30 na 
pasie w kierunku Katowic. 
Daewoo matiz kierowany  
przez obywatela Gruzji za-
jechał drogę ciężarowemu 
mercedesowi. Efekt był taki, 
że tir wjechał w tył osobów-
ki. Uszkodzenia matiza oka-
zały się na tyle spore, że nie 
nadawał się do dalszej jazdy 
i właścicielowi zatrzymano 
dowód rejestracyjny. Au-
tem podróżowały w sumie 
3 osoby, ale nikomu nic się 
nie stało. Kierowca został 
ukarany mandatem karnym 
w wysokości 350 zł za spo-
wodowanie kolizji.

 (bes) 

Zajechał 
drogę

W nocy z piątku na 
sobotę doszło do 
kolizji na autostra-

dzie A4 w okolicy 
zjazdu na Gogolin 
(251. km). 

Koronawirus w Raciborzu
5 pacjentów z potwierdzonym zarażeniem koronawirusem przebywa 
w szpitalu rejonowym w Raciborzu. Szósta osoba czeka na wyniki. W 
Polsce zdiagnozowano w sumie 17 przypadków zakażenia. 

rantanną domową. To dane 
z poniedziałku (9 marca). 
Sytuacja jest dynamiczna. 

- Te cyfry rosną, oczeku-
jemy, że w Polsce ten przy-
rost będzie bardzo szybki. 
Chrońmy siebie, swoich 
bliskich, chrońmy wszyst-
kich dookoła - jeżeli jeste-
śmy w kwarantannie, to nie 
możemy wyjść na spacer, do 
sklepu, czy po bułki - mówił 
podczas konferencji praso-
wej minister zdrowia. Jedno-
cześnie zaapelował o zdrowy 
rozsądek, spokój i rozwagę.

8 marca po dokonaniu 
analizy sytuacji epide-
miologicznej związanej z 
rozprzestrzenianiem się 
koronawirusa SARS-CoV-2 
Główny Inspektor Sani-
tarny zarekomendował od-
wołanie wszystkich imprez 
masowych powyżej 1000 
osób, organizowanych w po-
mieszczeniach zamkniętych. 
Organizacja imprez maso-
wych każdorazowo podlega 
analizie pod kątem oceny 
ryzyka celem zapewnienia 

bezpieczeństwa zdrowotne-
go uczestnikom. Decyzje 
podejmuje wojewoda.

Sytuacja w naszym 
powiecie

Z informacji uzyskanych 
przez krapkowicki sanepid 
wynika, że obecnie 9 osób 
objętych jest nadzorem epide-
miologicznym. Trzy osoby zo-
stały zwolnione z nadzoru, bo 
przez okres dwóch tygodni nie 
wykazywały żadnych objawów. 
Jak podkreśla krapkowicki 
sanepid, żadna z osób objętych 
nadzorem w naszym powiecie 
nie wykazuje żadnych obja-
wów, ale przyjechały z rejonów 
zagrożonych, stąd ów nadzór. 

Przy okazji warto jednak 
podkreślić, że w ciągu roku 
kilkaset osób jest obejmowa-
nych nadzorem epidemiolo-
gicznym z różnych przyczyn. 
Dotyczy to na przykład 
przypadków ugryzień przez 
zwierzęta, czy osób z podej-
rzeniem chorób zakaźnych 
związanych z podróżami. 

(dodi)
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Firma oferuje kompleksowe wykończenia wnętrz w szerokim zakresie:
-  instalacje wodno-kanalizacyjne, hydrauliczne, elektryczne oraz CO
- murowanie, tynkowanie
- wykonanie gładzi
- malowanie tradycyjne oraz natryskowe
- tapetowanie
- zabudowy z płyty gipsowo-kartonowej 
- sufity podwieszane z PCV oraz wielopoziomowe z płyt K-G
- układanie glazur, płytek ceramicznych, gresu, paneli
- adaptacja poddaszy
- docieplenia oraz zabudowy poddaszy
- remont łazienek
- biały montaż
- składanie mebli i inne

Michał Bartnicki
ul.Polna 28, 47-300 Ściborowice
NIP:7492036779, Regon:385479748

Tel: 607 618 113

To moje mniemanie po-
twierdzone zostało w artykule w 
waszej gazecie z dnia 18 lutego 
pod tytułem „Zrobią porządek w 
planie zagospodarowania”. Z tego 
artykułu bardzo jasno wynika, 
że jest to jedno wielkie „masło 
maślane”. Przecież życie dyktuje 
takie czy inne potrzeby, a nie jakiś 
tam świstek papieru, który tylko 
utrudnia życie mieszkańcom i 

urzędnikom, a koszty jego opra-
cowania są przecież nie tak małe. 
Z artykułu wynika wyraźnie, że 
co jakiś tam czas trzeba to znów 
zmieniać i generować koszty, bo 
wiadomo, że przecież nic nie jest 
na wieki. Do tego tematu bardzo 
wyraźnie pasuje to powiedzonko, 
„Wir baun auf und reisen nider, 
da haben wir Brot und Arbei wi-

der! Czyli (budujemy i zrywamy, 
to znów mamy chleb i pracę!).

W praktyce w urzędach nada-
no temu tematowi rangę świętości, 
a jest to dokładnie tak, jak to powy-
żej opisałem. Być może, że jestem 
niedouczony i nie rozumiem tema-
tu, ale kieruję się jakąś logiką, czego 
również życzę innym. 

 Paweł Mandalka 

Po co plany zagospodarowania?
Od dłuższego czasu zastanawiam się nad sensem opracowywania planów zagospodarowania 
przestrzennego w gminach. 

- Proszę o podjęcie 
na łamach gazety tematu 
wprowadzonych przez 
miasto Krapkowice od 1 
lutego nowych i rażąco 
wysokich opłat dla miesz-
kańców w wysokości 28 
zł za osobę w przypadku 

segregowania odpadów – 
pisze mieszkaniec gminy 
Krapkowice (dane do wia-
domości redakcji). - Czym 
miasto uzasadnia tak dra-
styczny wzrost opłat? Być 
może, co leży w interesie 
mieszkańców, należałoby 

ogłosić nowy przetarg na 
te usługi. W przypadku 
gospodarstwa 5-osobo-
wego opłata miesięczna 
wynosi aż 140 zł tj. o 60% 
więcej niż dotychczas. 
Przykładowo w Opolu 
koszt opłaty po podwyżce 

od 1 stycznia r to „jedynie” 
19 zł. W konsekwencji 
pobierane obecnie opłaty 
za wywóz śmieci segrego-
wanych w Krapkowicach 
przewyższają opłaty usta-
lone przez miasto Opole 
dla swoich mieszkańców 

aż o 50% !!!. W przypad-
ku gospodarstwa domo-
wego składającego się z 5 
osób różnica w opłatach 
pomiędzy mieszkańcami 
Krapkowic i Opola wyno-
si ponad 500 zł! Z czego 

konkretnie wynika tak 
duża różnica w opłatach 
pomiędzy mieszkańcami 
Krapkowic i Opola?

 (mar)

Krapkowice droższe niż Opole!
Nasza redakcja odebrała kolejny głos czytelnika w sprawie podwyżki opłat za odbiór odpadów komunalnych. Jego zdaniem cennik jest zbyt 
wysoki.

źStan surowy budynków
źTynki tradycyjne
źPłytkowanie
źDocieplanie budynków

660 015 102SIWY

Technika 
Budowlano
Remontowa

Oferta:

Telefon komórkowy:

Niniejszym przedstawia-
my jego treść:  

„Uprzejmie informu-
jemy, iż opisany problem 
dotyczy drogi powiatowej, 
której zarządcą jest powiat 
krapkowicki, a nie gmin-
nej, o czym najwyraźniej 
autor tekstu zapomniał 
wspomnieć. Odnosząc się 
natomiast do wypowiedzi 
Czytelnika, jakoby jedynie 
pilotowanie sprawy przez 
redakcję mogło przynieść 
zainteresowanie problemem 
przez władze samorządowe, 
uprzejmie informujemy, iż 
problem zastoin wody przy 
ul. Dworcowej w Góraż-
dżach zgłosili przedstawi-
ciele wsi Górażdże, a pismo 
do Starosty Krapkowickiego 
12 lutego wystosowała oso-

biście radna Rady Miejskiej 
w Gogolinie. Natomiast 
poinformowany o zaistniałej 
sytuacji burmistrz Gogoli-
na 14 lutego zwrócił się do 
powiatu krapkowickiego z 
prośbą o wykonanie czysz-
czenia kanalizacji deszczo-
wej przy ul. Dworcowej 
w Górażdżach. Samorząd 
gminy Gogolin, nie będąc 
zarządcą tej drogi, nie ma 
żadnych innych możliwości 
rozwiązania problemu, poza 
przekazaniem sprawy Staro-
stwu Powiatowemu w Krap-
kowicach. Przypominamy 
– na terenie gminy Gogolin 
znajdują się zarówno drogi 
gminne, jak również krajowe 
(autostrada), wojewódzkie 
i powiatowe i każda z nich 
posiada innego zarządcę, 

do którego należy kierować 
swoje wnioski. 

Z poważaniem:
Krzysztof Reinert

Zastępca Burmistrza 
Gogolina”

Od redakcji:
Gwoli wyjaśnienia: pu-

blikacja z 25 lutego, o której 
mowa to głos i opinia nasze-
go czytelnika, mieszkańca 
Górażdży, który wyraził 
swoją opinię w RÓŻNYCH 
sprawach: zapchanych stu-
dzienek, dziurawej kanaliza-
cji na różnych ulicach i dro-
gach, nie wnikając w to, kto 
jest ich zarządcą, a także na 
temat złej jakości wody. Nie 
wnikaliśmy, kto jest admini-
stratorem tego konkretnego 
odcinka ulicy Dworcowej, 

jaki był na fotogra�i. Nie 
było napisane, że to służby 
gminne są odpowiedzialne 
za stan tej kanalizacji, czy-
telnik wyraził tylko życzenie, 
aby burmistrz przyjechał 
osobiście zobaczyć jak wy-
glądają Górażdże i z jakimi 
problemami boryka się wio-
ska, postulował też wymianę 
całej kanalizacji…

Problemy związane z ka-
nalizacją deszczową były już  
wcześniej zresztą opisywane 
na łamach naszej gazety w 
wydaniu z 11 lutego i jak 
widać, przyniosły pewien  
skutek, bo dzień później 
wspomniana wyżej radna 
podjęła interwencję, jak 
również burmistrz…   

 (mar)

Zapchane studzienki  
- odpowiedź z urzędu

W nawiązaniu do publikacji „Załatwione czy… sfuszerowane?” z 25 lutego br. nasza redakcja 
otrzymała wyjaśnienie zastępcy  burmistrza Krzysztofa Reinerta. 
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Pracowite jak pszczółki 

Współpraca z nimi zawsze daje wspaniałe efekty, ale jest 
też nieocenioną nauką, bo kto jak kto, ale panie należące 
do Związku Śląskich Kobiet Wiejskich doświadczenie mają 
ogromne, a pomysłów co niemiara. 

W ubiegłym tygodniu w Walcach odbyło się Walne 
Zgromadzenie ZŚKW, podczas którego podsumowano  
2019 rok i przedstawiono plan na kolejne miesiące. - Jestem 
autentycznie zaszczycona, że to wyjątkowe grono aktywnych 
kobiet, niezwykle zaangażowanych i zawsze chętnych do po-
mocy w podziękowaniu za współpracę podarowało mi bro-
szkę z pszczółką robotnicą, która nierozerwalnie kojarzy się 
przecież z pracowitością. Teraz na moje barki spada jeszcze 
większe zobowiązanie udzielania wsparcia i pracy na rzecz 
kobiet - mówiła wicestarosta Sabina Gorzkulla dziękując 
za to co udaje się powiatowi krapkowickiemu i Związkowi 
Śląskich Kobiet Wiejskich wspólnie robić dla całej społecz-
ności i promocji powiatu mocno wykraczając poza granice 
regionu, a nawet kraju. 

100. urodziny Eugeniusza Mroza 

Ostatni żyjący przyjaciel papieża Jana Pawła II ze szkol-
nej ławy Eugeniusz Mróz 14 marca obchodzić będzie 100. 
rocznicę urodzin. Z tej wyjątkowej okazji, szanując aktywność 
jubilata na przestrzeni ostatnich lat, DPS Anna w Otmęcie, 
w którym obecnie pan Eugeniusz przebywa, podjął się or-
ganizacji uroczystości z okazji jubileuszu. Prosimy wszystkie 
osoby chcące odwiedzić pana Eugeniusza w ten szczególny 
dzień lub pragnące przygotować jakąkolwiek niespodziankę 
urodzinową o kontakt telefoniczny pod numerem 77 466 17 
06. Ze względu na stan zdrowia pana Eugeniusza prosimy, 
aby nie podejmować żadnych inicjatyw bez wcześniejszej 
konsultacji. Przyjaciół i wszystkich sympatyków mieszkańca 
DPS zapraszamy na mszę urodzinową z udziałem biskupa 
opolskiego, która odbędzie 14 marca br. o godzinie 13.00 w 
kościele WNMP w Otmęcie ul. Ks. Duszy 31. 

Ograniczenie odwiedzin w szpitalu
Krapkowickie Centrum Zdrowia wprowadziło ograni-

czenia w liczbie odwiedzin w szpitalu:

„Informujemy, że mając na względzie dobro naszych 
pacjentów w związku ze zwiększeniem zachorowalności na 
infekcje górnych dróg oddechowych do 4 kwietnia wprowa-
dzone zostają ograniczenia w liczbie odwiedzin.

Zgodnie z nimi, każdego z naszych pacjentów może od-
wiedzać wyłącznie jedna zdrowa osoba.

Ograniczenia obowiązują w oddziałach szpitalnych oraz 
ZOL-u  w Górażdżach i Krapkowicach.”

Jak informuje prezes KCZ Marcin Misiewicz:

- Obserwujemy wzmożone zachorowania na grypę i już 
dwa tygodnie temu wprowadziliśmy takie ograniczenia na 
pediatrii. Personel na oddziałach będzie decydował o odwie-
dzinach. Nie popadajmy w panikę, nie chodzi w żadnym 
wypadku o koronawirusa.

(nika)

W swoim gronie łącznie 
ponad 800 pań dyskutowa-
ło o swoich „magicznych” 
cechach, które jak się oka-
zuje mają całkiem logiczne 
wytłumaczenie. Jak podkre-
ślała Ewa Kassala, „Siła jest 
w nas!” zachęcając panie do 
aktywności i uwidocznienia  
iskry, która w nich drzemie 
„Siła jest w nas!”. Oprócz 
dobrej zabawy, można było 
zasięgnąć też kilku facho-
wych porad. Jedną z prele-
gentek była Ewa Nagaba, 
właścicielka �rmy obuwni-
czej Nagaba. W panelu dys-
kusyjnym mówiła, w czym 
tkwi kobiecy potencjał i jak 
wyglądała jej droga do suk-
cesu zawodowego. 

- To wspaniałe wydarze-
nie i wszystkie jesteśmy bar-
dzo szczęśliwe, że możemy 
w nim uczestniczyć - mówi-
ła pani Teresa. 

- Dla mnie oprócz 
świetnej zabawy było to 
też wyzwanie. W pewnym 
wieku znając swoje niedo-
skonałości w postaci np. 
zmarszczek, trudno się za-
prezentować przed szeroką 
publicznością, więc udział w 
pokazie mody był naprawdę 
niełatwy, ale podołałam i 
teraz myślę, że bez względu 
na wiek trzeba sobie stawiać 
wyzwania - przyznała pani 
Aneta.

Gościem specjalnym 
wydarzenia była Bożena 
Walter, prezenterka i za-
łożycielka fundacji TVN 
„Nie jesteś sam”. Rozmowę 
z ikoną polskiej telewizji 
przeprowadziła Anna Ma-
ruszeczko znana z programu 
Zielone Drzwi. 

- Nasza wewnętrzna 
kruchość i delikatność nie 
musi oznaczać, że nie bę-
dziemy twardo stąpającymi 
po świecie kobietami umie-

jącymi pokonywać napo-
tkane trudności- zauważyła 
autorka 5-10-15 i Czar par.

Występ Bożeny Walter 
został nagrodzony gromki-
mi brawami i podziękowa-
niami ze strony organizato-
rów spotkania. Wicestarosta 
Sabina Gorzkulla wręczyła 
dziennikarce książkę krap-
kowiczanki Martyny Kote-
luk, której sprzedaż pomaga 
dziewczynie w ciągłej reha-

bilitacji. To o tyle wyjątko-
we, że fundacja „Nie jesteś 
sam” pomagała s�nansować 
Martynie wcześniejsze ope-
racje, tym samym historia 
zatoczyła koło. Zarówno 
uczestnicząca w wydarzeniu 
Martyna, jak i jej mama, a 
także wicestarosta Sabina 
Gorzkulla i Bożena Walter 
nie kryły wzruszenia.

Po pamiątkowych zdję-
ciach był czas na autografy. 
Te z największą przyjemno-

ścią rozdawała Ewa Kassala 
podkreślając, że jej najnow-
sza publikacja skierowana 
jest do dzielnych, pięknych 
i mądrych kobiet. 

- Każda z nas może być 
czarodziejką, bo to od nas 
zależy jak będziemy to nasze 
życie kreować - mówiła pi-
sarka. W publikacji znalazło 
się  5 czarodziejek z powiatu 
krapkowickiego. Mowa 
o Ewie Nagabie, Irenie 

Jasińskiej, Agnieszce Pyce-
Goldner, Grażynie Czekale i 
wicestaroście Sabinie Gorz-
kulli. Akcentów z powiatu 
krapkowickiego było jeszcze 
kilka, gdyż podczas wyda-
rzenia panie ze Związku 
Śląskich Kobiet Wiejskich 
na czele z Elżbietą Rinke 
jak zawsze zwarte i gotowe 
prezentowały swoje prace. 
Smakiem kusiły słoiczki 
Delicious HOME MADE 
oraz kołocz śląski Cukier-
ni Magosz, a o dbaniu o 
zdrowie przypominały Ju-
styna Tupko, Beata Motak i 
Agnieszka Sczakiel.

Jak przystało na nazwę 
„Dobra dla siebie i świata. 
Nowoczesna czarodziejka”, 
wydarzenie miało w sobie 
cząstkę magii polegającą na 
możliwości spotkania się w 
szerokim żeńskim gronie i 
wyjątkowym celebrowaniu 
Dnia Kobiet. Panie należące 
do Uniwersytetu Trzeciego 
Wieku na tym jednak nie 
zakończyły świętowania, 
bo jeszcze tego samego dnia 
w KDK odbyła się uroczy-
stość tylko w ich gronie.

Wszystkim mieszkan-
kom powiatu krapkowickie-
go życzymy przynajmniej 
tyle samo energii do życia 
i powodów do radości co 
członkiniom uniwersytetu! 

Joanna Bassek

Siła kobiet! 
Wyjątkowy pokaz mody, ciekawe prelekcje, premiera książki i dużo pozytywnej energii. Bli-
sko 300 mieszkanek powiatu krapkowickiego na zaproszenie starosty krapkowickiego Macieja 
Sonika wzięło udział w wyjątkowym Dniu Kobiet, który pod hasłem „Dobra dla siebie i świata. 
Nowoczesna czarodziejka” odbył się w sobotę 7 marca w leżącym w powiecie kędzierzyńsko-
kozielskim, Zakrzowie. 

eprasa.pl 58b219c410

http://www.tygodnik-krapkowicki.pl/


Nr 10 (1139) 10 marca 2020 r. • www.tygodnik-krapkowicki.pl 5

eprasa.pl 58b219c410

http://www.tygodnik-krapkowicki.pl/


Nr 10 (1139) 10 marca 2020 r. • www.tygodnik-krapkowicki.pl6

Z głębokim żalem i smutkiem przyjęliśmy

 wiadomość o śmierci

ŚP. Piotra Miczki 
Wójta Gminy Walce w latach 1994 – 2006, 

wieloletniego samorządowca, zasłużonego działacza 

na rzecz społeczności lokalnej.

Najszczersze wyrazy współczucia i szczerego żalu 

żonie, dzieciom wraz z rodzinami 

oraz najbliższej rodzinie
składają 

Wójt Gminy Walce, Radni Rady Gminy, Sołtysi,

Pracownicy Urzędu Gminy w Walcach, 

Gminnego Zespołu Oświaty oraz jednostek podległych, 

Ośrodka Pomocy Społecznej,

 Samodzielnego Publicznego Ośrodka Zdrowia, 

Gminnej Biblioteki Publicznej, Gminnego Ośrodka Kultury 

oraz Samorządowego Zakładu Wodociągi i Kanalizacja w Walcach

 „Nie umiera ten, 

kto trwa w pamięci żywych” 

ks. Jan Twardowski 

Z głębokim żalem żegnamy 

śp. PIOTRA MICZKĘ
Odszedł wielki człowiek, Nasz Przyjaciel,

 który chętnie dzielił się swoją wiedzą, 
doświadczeniem i życzliwym słowem.

Pogrążonej w smutku i cierpieniu Rodzinie 
składamy szczere wyrazy współczucia

Pracownicy SPOZ w Walcach

„Umarłych wieczność dotąd trwa, 
dokąd pamięcią im się płaci”

Wisława Szymborska

- „Pejter, godej mi Pej-
ter!”, tyle razy słyszeliśmy te 
jego słowa, słowa zwykłego 
człowieka, a zarazem tak 
niezwykłego - mówił Marek 
Śmiech, wójt gminy Walce. 
- Jakie mieliśmy szczęście, 
że był wśród nas, że żyliśmy 
z nim, że pracował dla nas, 
jakie mieliśmy szczęście móc 
z nim dzielić życie rodzinne, 
życie społeczne i samorządo-
we. Chciałbym dziś w imieniu 
wszystkich mieszkańców gmi-
ny mu podziękować za wiele 
rzeczy, które dla nas wszyst-
kich zrobił, takie proste, bo 
odkręcimy kran i leci woda. 
Ty budowałeś wodociągi w 
naszej gminie, przedszkola, 
sale gimnastyczne, oświetle-
nia ulic, asfaltowałeś drogi. 
Jesteśmy z tego wszystkiego 
naprawdę dumni. Nasze łzy 
są wypełnione kryształkami 
dumy, zadowolenia i żalu.

W ostatniej drodze zmarłe-
mu towarzyszyło kilkaset osób. 
Pożegnano zwykłego, a zarazem 
niezwykłego człowieka i samo-
rządowca, miłośnika lokalnej 
historii, swojej małej ojczyzny. 
Nie brakowało wzruszeń, wspo-
mnień i uśmiechu, bo taki był 
właśnie Piotr Miczka. Do jego 
ukochanego Brożca zjechała ro-
dzina, przyjaciele, mieszkańcy 
gminy, samorządowcy, delega-
cje miast partnerskich. 

- Tak samo wy, rodzino, 
zawsze o was opowiadał w spo-
sób dumny, cieszył się z miło-
ści do żony, miłości do swoich 
dzieci, wnuków, zwłaszcza te 
niedzielne obiady tak sobie 
cenił. (…) Pejter, dzisiaj tu je-
steśmy wszyscy nie dlatego, że 
twoje życie ziemskie dobiega 
końca, ale dlatego, że chcemy 
Ci pokazać, pójść w tą podróż 
z Tobą, jak Ty w wiele podróży 
nas zabierałeś. (…) Zostaniesz 
z nami na zawsze w sercach, 
w myślach. Gdzie tylko nie 
spojrzymy, tam jest kawałek 
Ciebie, Twojego oddania i 
posługi – kontynuował wójt 
Marek Śmiech. 

Żegnali go między in-
nymi poseł Ryszard Galla, 
wicemarszałek Roman Kolek, 
przewodniczący sejmiku Rafał 
Bartek, wicestarosta Sabina 
Gorzkulla czy burmistrz Bergu 
Helmut Himmler z delegacją. 
Piotr Miczka miał tak wielu 
przyjaciół, jak i pasji.

- Dwa tygodnie temu 
byłem w domu Państwa Micz-
ków, dosłownie tak na pięć 
minut, choć wiedziałem, że 
nie będzie to 5 minut – mówił 
podczas homilii proboszcz ks. 
Adrian Jańczyk, który wraz z 
byłym proboszczem Henry-
kiem Wollnym odprawiał mszę 
pogrzebową. - Tam był zawsze 
gościnny dom…  Serdeczna 
rozmowa i spotkanie trwało… 
ponad dwie godziny. (…) I na 
zakończenie w drzwiach mówi 
„życzę księdzu błogosławień-

Odszedł niezwykły człowiek 
Rodzina, mieszkańcy i samorządowcy pożegnali w minioną sobotę 7 marca zmarłego 4 marca wieloletniego wójta gminy Walce Piotra Miczkę. 
„Mieliśmy szczęście, że był wśród nas” – mówił obecny wójt Marek Śmiech o zmarłym podczas ceremonii pogrzebowej. 

stwa w posłudze duszpaster-
skiej”. Podziękowałem i w dro-
dze powrotnej tak sobie myślę, 
nigdy tak nie mówił. Zawsze 
mówił to nasze „Z Panem Bo-
giem”, okazało się, że powoli 
się już ze wszystkimi żegnał. 

W homilii proboszcz 
wspominał życiorys zmarłego. 

- Urodził się w bardzo 
skromnych warunkach 1942 
roku w Bytomiu. Wkrótce 
wojna zabrała mu ojca i został 
z mamą, która dożyła 99 lat. 
Kilka lat mieszkali w domu 
rodzinnym ojca i dziadków w 
Ściborowicach, gdzie mama 
z ciocią prowadziły gospo-
darstwo. To był ten czas, jak 
często wspominał z wdzięcz-
nością o szczęśliwych chwilach 
spędzonych w towarzystwie 
swoich pięciu kuzynek. A póź-
niej po powrocie stryja Pawła 
z wojny, z mamą i siostrą 
mamy i jej córką zamieszkał 
w Borku. I to tam nauczył się 
bardzo wiele konkretów ży-
cia. Tam zawsze był otoczony 
miłością swoich dziadków do 
tego stopnia, że tę miłość prze-
lewał potem w dwójnasób, do 
samego końca na swoje dzieci 
i szesnaścioro wnuków, które 
były jego oczkiem w głowie. 
I on, jako ojciec i dziadek 
był nad wyraz opiekuńczy i 
bardzo sprawiedliwy. A jak 
was bardzo kochał to wystar-
czy wspomnieć te niedzielne 
obiady, na które was zapraszał 
całymi rodzinami aż do samej 
śmierci, nie wspominając już, 
jak przeżywał wasze urodziny! 
I sami mówiliście bez taty, 
bez dziadka, bez ołpy żadne 
uroczystości nie mogą się od-
być. Jego kolejnym oczkiem 
w głowie był kościół, nasz 
para�alny kościół. Chodził 

zawsze na msze za sąsiadów i 
często mówił, że w kościele, 
przy modlitwie podejmował 
ważne decyzje. Tu szukał roz-
wiązania, a w wielu sprawach 
był zawsze chętny do pomocy. 
Wspierał także proboszczów i 
dziś tak trudno jest wyliczyć 
wszystkie jego zasługi. On 
pomagał wszystkim, a gdy był 
wójtem przez trzy kadencje 
aż do emerytury, nie pełnił 
tych zaszczytnych funkcji 
zza biurka. W tej szarej rze-
czywistości życia on zawsze 
widział człowieka i wychodził 
do ludzi i im pomagał, szukał 
dla nich pracy . Tak bardzo 
zakochany w tym naszym 
małym „Heimacie”, gminie, 
regionie. (…) A jak chcieli-
śmy się dowiedzieć o historii 
naszej ziemi, o zabytkach, o 
ciekawostkach to do kogo? 
Do Piotra Miczki! Godzinami 
opowiadał z taką pasją i z taką 
miłością. I moi drodzy jeszcze 
jedno - nigdy nie rzucał słów 
na wiatr – wspominał ks. Ad-
rian Jańczyk. 

Wiele wzruszających słów 
padło podczas przemówień 
żałobników. 

- Tak pięknie potra�łeś 
opowiadać o historii naszej 
ziemi, bliskiej sercu ziemi 
Śląskiej – mówiła Maria Żmi-
ja-Glombik, przewodnicząca 
Związku Śląskich Kobiet 
Wiejskich. - Pozostaniesz za-
wsze w naszej pamięci. Tyle 
mieliśmy planów, tyle projek-
tów, zaplanowanych imprez 
w tym roku. Nie wiem, kto 
teraz z nami będzie je realizo-
wać? Dziękuję Twojej żonie, 
że Cię zawsze wspierała, była 
dla ciebie zawsze ostoją. Jest 
jedną z nas. Dziękuję jej za to 
wszystko.

Samorządowcy obiecywa-
li kontynuować dzieło zmar-
łego Piotra Miczki.

- Piotrze, bądź pewny, że 
będziemy pielęgnować twoją 
pamięć i kontynuować twoje 
dzieło, dbając o to, co dla 
Ciebie było najcenniejsze, 
Twoje umiłowanie do naszej 
małej ojczyzny, naszej śląskiej 
ziemi i jej mieszkańców – 
mówił wicemarszałek Roman 
Kolek. - Jak nikt inny na za-
wsze zapisałeś się w naszych 
sercach i wciąż będziesz przy 
nas 

W imieniu całej rodzi-
ny za obecność w ostatniej 
drodze zmarłego i wsparcie 
udzielone rodzinie podzię-
kował syn Rafał Miczka. To 
również na jego apel jako 
nauczyciela muzyki odpowie-
dzieli muzycy z terenu gminy 
Walce, ale także jego ucznio-
wie, którzy spontanicznie 
stworzyli prawie pięćdziesię-

cioosobową orkiestrę. Ta pod 
batutą Andrzeja Weinkopfa 
muzycznie żegnała zmarłego 
Piotra Miczkę. Nie mogło 
również zabraknąć śpiewu 
chórzystów Brosci Chorus 
prowadzonego przez Ewę 
Magosz, córkę zmarłego. 

Pogrążeni w smutku 
żałobnicy w kondukcie ża-
łobnym odprowadzili Piotra 
Miczkę na pobliski cmentarz, 
gdzie trumna z jego ciałem 
spoczęła w grobie. Ceremo-
nię pogrzebową na cmentarzu 
zwieńczyły słowa ojca Henry-
ka Kałuży, autora książki o 
dziejach parafii w Brożcu:

- Piotrze, nie wiem, z kim 
teraz pogadam po śląsku i o 
Śląsku, o Brożcach. To, za co 
byśmy chcieli Tobie najbar-
dziej podziękować dzisiaj, za 
te wszystkie społeczne rzeczy, 
tośmy już dziś dziękowali. 
Teraz chcemy Ci podzięko-
wać za rodzinę, za to, że u 

Ciebie to wszystko było takie 
proste, zwyczajne. Nie trzeba 
było się czaić ani w żaden 
sposób się krępować, czuło 
się zawsze „w doma”. Za to Ci 
dziękujemy z całego serca, za 
to żeś był, przede wszystkim 
za tę rodzinę, w której każdy 
się garnie do siebie. Jeżeli 
właśnie dziś nam jest smut-
no, to dlatego, że od dzisiaj 
tego jednego członka rodzi-
ny będzie brakować. Mamy 
nadzieję, że każde przyjęcie 
komunii świętej będzie nie 
tylko spotkaniem z Jezusem, 
ale też z Tobą. (…) Dzięki Ci 
za to, żeś nas tu zebrał i coś 
nam mówisz o tym, że życie 
się zmienia, ale nie kończy – 
mówił o. Henryk Kałuża.

Więcej zdjęć z uroczy-
stości pogrzebowej na www.
tygodnik-krapkowicki.pl

Dominika Bassek,  
fot. Konrad Bassek

Nigdy nie rzucał słów na wiatr - mówił o Piotrze Micz-
ce proboszcz ks. Adrian Jończyk.

W ostatniej drodze zmarłemu towarzyszyło kilkaset osób.
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Małej Moravki – niemieckiego 
Bergu i austriackiego Bergu. 
Gmina Walce traci świetnego 
współobywatela, który wniósł 
trwały wkład w swoją gminę 
Walce i powiat krapkowicki, 
a gmina partnerska Berg stra-

ciła wspaniałego przyjaciela” – 
wspominał Helmut Himmler, 
który wraz z Piotrem Miczką, 
był inicjatorem partnerstwa 
między Walcami a Bergiem, 
które powstało w 1995 roku.

Jak dobrym był gospoda-
rzem z przemyślanym działa-
niem i życiowym podejściem 

Z głębokim smutkiem przyjęliśmy 
wiadomość o śmierci

śp. Piotra Miczki
Łączymy się w żalu z Rodziną, 
Przyjaciółmi i Mieszkańcami

Gminy Walce.
Wyrazy głębokiego współczucia 

składają
Zarząd 

Stowarzyszenia Gmin Polskich 
Euroregionu Pradziad
wraz z Pracownikami

Panu Rafałowi Miczce
Wieloletniemu Pracownikowi Państwowej Szkoły 

Muzycznej I st. im Piotra Świerca w Krapkowicach

oraz Jego Rodzinie i Bliskim 

najszczersze wyrazy współczucia, 

wsparcia i otuchy w trudnych chwilach

z powodu śmierci

Ojca
ŚP. Piotra Miczki

składają

Dyrektor oraz cała Społeczność Państwowej Szkoły 
Muzycznej I st. im Piotra Świerca w Krapkowicach

„Umarłych wieczność dotąd trwa, 

dokąd pamięcią im się płaci”

Wisława Szymborska

Z głębokim żalem przyjęliśmy informację, 
że odszedł od nas

śp. Piotr Miczka
wieloletni samorządowiec, 

wójt gminy Walce w latach 1994-2006. 
Miłośnik historii Opolszczyzny, przyjaciel ziemi 
krapkowickiej. Chętnie dzielił się swoją wiedzą. 

Był lokalnym przewodnikiem i prelegentem wielu
 seminariów. W ostatnich latach mocno 

zaangażowany w pracę na rzecz 
Towarzystwa Przyjaciół Krapkowic. 
Rodzinie oraz najbliższym głębokie 

wyrazy współczucia
składają

Burmistrz Krapkowic Andrzej Kasiura,
przewodniczący oraz radni Rady Miejskiej 

w Krapkowicach, 
pracownicy Urzędu Miasta i Gminy w Krapkowicach 

Z głębokim smutkiem i żalem przyjęliśmy 

wiadomość o śmierci

śp. Piotra Miczki 
członka Rady Nadzorczej Banku Spółdzielczego 

w Krapkowicach,

samorządowca, społecznika, 

ale przede wszystkim wspaniałego człowieka 

z ogromną pasją do historii naszego regionu...

Rodzinie i bliskim

składamy wyrazy szczerego współczucia

Rada Nadzorcza,

Zarząd i Pracownicy

Banku Spółdzielczego w Krapkowicach

 
Z wielkim żalem przyjęliśmy wiadomość o śmierci 

 

Ś+P 

Piotra Miczki 
 

byłego samorządowca i wójta gminy Walce, 
aktywnego członka mniejszości niemieckiej, 
miłośnika historii śląskiej i przewodnika po 

Górnym Śląsku oraz wieloletniego członka Komisji 
Historycznej Powiatu Prudnickiego. 

 

Dla nas był zawsze wspaniałym przyjacielem. 
 

Rodzinie składamy wyrazy głębokiego współczucia. 
 

Zarząd i członkowie Komisji Historycznej Powiatu 
Prudnickiego / Historische Kommission für den 

Kreis Neustadt/Oberschlesien 
 

Z głębokim żalem przyjęliśmy wiadomość o śmierci

śp. Piotra Miczki
wieloletniego Wójta Walec,

doświadczonego samorządowca, 

miłośnika historii lokalnej.

Małżonce, dzieciom, wnukom,

przyjaciołom i całej społeczności Gminy Walce

najszczersze wyrazy współczucia

składają

Maciej Sonik

Starosta Krapkowicki

wraz z Zarządem Powiatu Krapkowickiego 

i współpracownikami

Józef Bukowiński

Przewodniczący Rady Powiatu Krapkowickiego

wraz z radnymi

Każdy z nich ma jakieś 
wspólne chwile, anegdotę czy 
wspomnienie związane z Pio-
trem Miczką. Jedni śpiewali 
wraz z nim w chórze Brosci 
Chorus, drudzy spotykali się 
na niwie samorządowej, jeszcze 
inni czerpali z jego olbrzymiej 
historycznej wiedzy. Zawsze 
mówił prawdę i postępo-
wał zgodnie z sumieniem. 
Ogromną wagę przywiązywał 
do rodzinnych spotkań. Pod-
czas pogrzebu, ale także w 
mediach społecznościowych 
wspominali go ludzie, którzy z 
nim współpracowali. Ta nagła 
śmierć skłoniła do re�eksji.

Ze wzruszeniem zmarłego 
Piotra Miczkę wspominał bur-
mistrz partnerskiej niemieckiej 
gminy Berg Helmut Himmler:

„Był niezwykle wykształco-
nym człowiekiem o wybitnej 
znajomości historii Polski i 
Niemiec, zwłaszcza Śląska. 
Szczególną troską było dla nie-
go zawsze pojednanie narodów 

z licznymi i różnorodnymi spo-
tkaniami między ludźmi. Pod-
czas gdy inni powierzchownie 
mówią o tak zwanym społe-
czeństwie wielokulturowym, 
Piotr Miczka imponująco 
praktykował pokojowe współ-
istnienie ludzi i kultur na Ślą-
sku i w sąsiednich Czechach. 
Wszystko to służyło partner-
stwom i przyjaznym połącze-
niom gmin Walce – czeskiej 

Wspomnienie
Piotr Miczka urodził się 22 lutego 1942 r. w Bytomiu, ale jego domem była gmina Walce, której włodarzem był w latach 1994-2006, choć dla 
waleckiej społeczności pracował już od 1973 roku. Był chodzącym kompendium wiedzy o regionie. Zawsze uśmiechnięty, życzliwy i pracowity. 
To wielka strata dla lokalnej społeczności. Nawet na emeryturze zawsze był pełen werwy i zaangażowania w sprawy regionu i swojej miejsco-

wości. Mieszkańcy gminy i byli pracownicy Piotra Miczki szczególnie wspominają jego radość życia, życzliwość i ciężką pracę. 

do wielu spraw wspomina 
także wicestarosta krapkowicka 
Sabina Gorzkulla: 

„Zawsze rozsądny i z wy-
ważonym słowem. Słowem, 
które w jego przypadku co 
dziś jest rzadkością miało nie-
zwykłą wagę. Był człowiekiem 
z ogromną pasją do historii 

powiatu i całego regionu, 
czemu dawał wyraz będąc mię-
dzy innymi przewodnikiem 
dla wielu delegacji. Zawsze 
chętnie uczestniczył w wyda-
rzeniach organizowanych i 
promowanych przez powiat 
krapkowicki. Swoją wiedzą i 
doświadczeniem chętnie dzielił 
się nawet na emeryturze. Dbał 
o tradycję, kulturę, a to co lo-
kalne uznawał za prawdziwe i 
wartościowe. Teraz napisany 
dla niego plan realizuje w in-
nym lepszym miejscu i jestem 
przekonana, że tam na górze o 
historii Walec i Śląska Opol-
skiego, wiedzą od środy (5 
marca) z każdym dniem coraz 
więcej.”

Dominika Bassek, 
 fot. archiwum

Z dumą opowiadał o swojej kolekcji maszyn rolniczych.
Piotr Miczka był dobrym gospodarzem wsłuchują-
cym się w potrzeby mieszkańców.
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Do wyjątkowej sali balowej przybyło prawie 30 dzieci wraz z rodzicami. Mamy dzieciaków 
upiekły pyszne ciasta na poczęstunek, były też inne słodkości. Bal  przebiegał w wesołej atmosferze, 
a dla najmłodszych odbyły się liczne gry i konkursy. Każde dziecko na koniec spotkania otrzymało 
prezent. Organizatorzy bardzo dziękują wszystkim, którzy przyczynili się do zorganizowania balu.

(nika) 

Kwestia poruszona zo-
stała podczas ostatniej sesji 
rady miejskiej (27 lutego). 
Wywołała ją radna Maria 
Karwecka: 

- Wiadomo, że droga 
zjazdowa z mostu będzie 
do Kilińskiego i tam ruch 
ulegnie mocno wzmożeniu, 
a dojazd do 3 Maja stanie 
się bardzo niebezpieczny – 
mówiła radna. – Już teraz 
nie jest bezpieczny, a będzie 
gorzej. Wiem od wicebur-
mistrza, że ma tam nastąpić 
jakaś reorganizacja ruchu, 
ale zastanawiam się, czy nie 
byłoby najbezpieczniej zro-
bić  rondo w miejscu, gdzie 
stoi „but”, nad takim pomy-
słem zastanawialiśmy się już 
20 lat temu… Wiadomo, że 
to się jednak wiąże z dużymi 
nakładami, dlatego trzeba 
by się było zastanowić, skąd 
pozyskać na to środki…

W sukurs Karweckiej 
ruszył radny opozycji Józef 
Brzozowski:

- Mamy te same myśli: 
chciałem zapytać wprost czy 
jest już koncepcja przebudo-
wy tego skrzyżowania przy 
„bucie”? - drążył Brzozowski. 
- Ja bym też tam widział ron-

do, ale to są drogi gminne, 
wiec koszt będzie w całości 
po naszej stronie. Ruch tam 
jednak zwiększy się dwu-
krotnie, więc ten problem 
trzeba będzie rozwiązać…

W odpowiedzi na te 
pytania burmistrz Andrzej 
Kasiura przyznał, że nad 
budową ronda „trzeba się 
poważnie zastanowić”:

- Tak, takie pomysły już 
były lata temu - przyznał. 
- Myślimy o zmianie or-
ganizacji ruchu, na dniach 
będziemy rozmawiać na ten 
temat z projektantem i może 
się okazać że brak przebudo-
wy będzie „nie do skonsu-
mowania” dla samochodów 
ciężarowych. Przebudowa 
wymagałaby jednak projektu 
technicznego i wydzielenia 
pasów, to będzie kwota za-
czynająca się od miliona zł 
w górę… Będziemy chcieli 
zlecić wstępną koncepcję 
jak takie rondo miałoby 
wyglądać, musimy zinwen-
taryzować jakie sieci tam 
biegną pod spodem. Przy 
przebudowie skrzyżowań 
zazwyczaj największe koszty 
są związane z przekładaniem 
sieci.  Przed tym tematem 
nie uciekniemy: faktycznie 

natężenie ruchu w tym miej-
scu znacznie się zwiększy i 
coś trzeba będzie zrobić, de-
cyzje w tej sprawie rozbijają 
się jednak o koszty. 

Temat zamknął konklu-
zją, że kwestie te będą szerzej 
omawiane na posiedzeniach 
komisji rady:

- Idea mi się podoba, ale 
jest jeszcze trochę czasu, spo-
kojnie powinniśmy o tym 
podyskutować, by nie spalić 
tematu – zakończył dość ta-
jemniczo.   

Radna Karwecka przy-
pomniała też pomysł, jaki 
padł jeszcze w poprzedniej 
kadencji rady, aby most – 
jak już będzie gotowy – na-
zwać nazwiskiem zmarłego 
burmistrza Piotra Sollocha, 
którego staraniem zerwany 
most odbudowano po po-
wodzi, udostępniono go dla 
ruchu pieszych i rowerów, co 
zapoczątkowało plany jego 
przebudowy. 

Podczas sesji pojawił się 
też wątek dróg dojazdowych 
do (i z) mostu po drugiej 
jego stronie, czyli okolic ulic 
Opolskiej. Tu też konieczna 
będzie przebudowa. 

(bes)

A może by tak… 
kolejne rondo?

Kiedy pod koniec roku zakończy się przebudowa mostu kolejowego 
w Krapkowicach, część ruchu samochodów przeniesie się tam, odcią-

żając drogę wojewódzką 409. Wtedy może się okazać, że zakorkują 
się ulice Otmętu. Padł pomysł, by skwerek z „butem” przerobić na 
skrzyżowanie z ruchem okrężnym.

Balowali też najmłodsi
Jeszcze podczas ferii zimowych w Ściborowicach na miejscowe dzie-

ciaki czekało wiele atrakcji. Jedną z nich był bal przebierańców, któ-

ry odbył się 13 lutego w miejscowej świetlicy.

Dzieci założyły pomysłowe przebrania.

W piątkowy poranek pierw-
szego tygodnia odpoczynku chętni 
uczniowie wybrali się na pieszą 
wycieczkę szlakiem zakładów pracy 
znajdujących się na terenie swojej 
miejscowości.  Odwiedzili zakład 
fryzjerski, warsztat samochodowy, 
zakład budowlany, tokarski oraz 
szkutniczy. Mieli okazję poznać 
specy�kę pracy w poszczególnych 
miejscach, zobaczyć urządzenia 
oraz porozmawiać ze specjalistami 
w swoich dziedzinach. Kolejny 
tydzień rozpoczął się od zajęć 
kulinarno-plastycznych, w czasie 
których przygotowywano wspól-

nie naleśniki, a także zakładki do 
książek techniką decoupage. 

Aby tradycji stało się zadość, 
we wtorek chętni uczniowie, absol-
wenci, rodzice oraz opiekunowie 
pojechali na opolskie lodowisko 
Toropol. W wyjeździe wzięły 
udział 34 osoby.  W środę 19 
uczniów naszej szkoły skorzystało 
z pieszej wycieczki do krapkowic-
kiego kina. Pogoda dopisała, więc 
spacer  do Krapkowic i z powrotem 
był bardzo przyjemny. Uczniowie 
obejrzeli �lm animowany pt. 
„Misiek i chiński skarb”. Czwar-

tek minął  pod znakiem białego 
szaleństwa. Stowarzyszenie Roz-
woju Wsi Steblów wraz ze szkołą 
zorganizowało wyjazd na narty do 
czeskiej miejscowości Koprivna w 
Małej Morawce. Grupę tworzyli 
uczniowie oraz absolwenci wraz 
z rodzinami. Pomimo panującej 
wiosennej aury w naszym regio-
nie, fanów narciarstwa przywitały 
iście zimowe warunki. O tym, jak 
dobrze radzili sobie uczestnicy wy-
jazdu, niech świadczy fakt, że obyło 
się bez kontuzji i urazów. 

nad. (SPSP Steblów)

Ta uchwała to pokłosie 
wieloletniej już dyskusji na ten 
temat, a w roku minionym 
przybrała ona rozmiary sporu 
politycznego. Burmistrz oraz 
skupiony wokół niego obóz 
radnych lobbowali za terenem 
za pływalnią, a opozycja za są-
siedztwem obecnej nekropolii.  
Ostatnim aktem w tej głośnej 
dyspucie  i przysłowiową krop-
ką nad „i” była - przypomnij-
my - sonda przeprowadzona w 
styczniu br. wśród mieszkań-
ców, na której wyniki m.in. po-
wołują m.in. autorzy uchwały 
w jej uzasadnieniu. W głoso-
waniu udział wzięło 671 osób, 
z czego 73% zainteresowanych 
oddało swój głos na teren przy 
ul. Wrzosów, a  na teren przy 
ul. Limanowskiego zagłoso-
wało 27% mieszkańców. Co 
bardzo ciekawe, te wyniki są 
niemal idealnym lustrzanym 
odbiciem sondy internetowej 
(dobrowolnie imiennej i prze-
prowadzanej jawnie tak, że na 
bieżąco każdy mógł zobaczyć, 
kto i jak głosuje), jaką w już 
czerwcu 2019 przeprowadzał 
„Tygodnik Krapkowicki” 
wśród internautów. Wtedy 72 
proc. głosujących było za ulicą 

Limanowskiego(!) a 28 proc. 
-  za ulicą Wrzosów. Głosów 
było 600… Zbieżność liczb 
i odmienność poglądów jest 
zastanawiająca!

Radni głosując nad po-
wyższą uchwałą nadal nie byli 
jednomyślni. 13 było „za”, a 7 
-„przeciw”, 1 osoba się wstrzy-
mała. 

- Cieszę się, że w końcu 
będzie decyzja - mówił przed 
głosowaniem radny Józef 
Brzozowski. - Szkoda tylko, że 
mieszkańcy tak słabo się (w to 
głosowanie - red.) zaangażowa-
li. Zaczną protestować, jak już 
zacznie się budowa, ale wtedy 
będzie za późno – przewidy-
wał.

- Wielu mieszkańców 
uważa, że jest to dobra loka-
lizacja – polemizowała Maria 
Karwecka.  – Zaangażowanie 
nie było zbyt duże, ale to do 
nas należy wybór. Myślmy o 
przyszłości Krapkowic!

Radny Małkiewicz, który 
był w gronie największych orę-
downików konsultacji społecz-
nych w tej sprawie, stwierdził 
że  nadal jest przeciwny tej lo-

kalizacji, ale w czasie kampanii 
informacyjnej na ten temat, 
jaką uskuteczniał urząd, nie 
lobbował za kontrpropozycją: 
mieszkańcy mieli móc wyrazić 
swoje zdanie i zrobili to. Posta-
wił jednak kluczowe pytanie: 
co dalej z tą sprawą? 

- Czy ta uchwała się zaku-
rzy w następnych latach, czy 
będą jakieś działania? - pytał 
Andrzej Małkiewicz. - Dziwi 
mnie, że nie ma rozmów na 
temat montażu �nansowego 
tego przedsięwzięcia, a to 
przecież duża inwestycja. Jeśli 
uchwała ma tra�ć do szu�ady, 
niepotrzebne było to całe za-
mieszanie… 

To pytanie póki co pozo-
stało jednak bez odpowiedzi. 
Podczas debaty publicznej, 
jaka odbyła się w październiku 
ub.r. burmistrz deklarował, że 
w roku 2020 – jak decyzja w tej 
sprawie już zapadnie -  miałoby 
zostać zlecone opracowanie 
dokumentacji, a budowa ma 
się odbyć za parę lat. Konkret-
nych zapowiedzi w tej kwestii 
na razie jednak nie ma. 

 (bes)

Kiedy nowy cmentarz?
Rada miejska podjęła podczas ostatniej sesji 27 lutego uchwałę w spra-

wie ustalenia lokalizacji nowego cmentarza. Jest w niej zapis, że „tere-

nem najbardziej korzystnym” na ten cel jest obszar przy ulicy Wrzosów 
– czyli za Delfinem. Wciąż nie wiadomo jednak, kiedy miałoby dojść do 
tej budowy ani skąd gmina weźmie na nią pieniądze. 

Narty, łyżwy, naleśniki…
Jak co roku w czasie ferii zimowych na uczniów stowarzyszeniowej 
szkoły w Steblowie czekała interesująca oferta rozmaitych aktywno-

ści. Każdy mógł znaleźć coś dla siebie.

Jedną z atrakcji był wyjazd na lodowisko.
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Interwencji w tej spra-
wie w ciągu ostatnich paru 
lat było kilka, temat bywał 
też poruszany przez miesz-
kańców na pro�lu facebo-
okowym gminy Gogolin.  I 
w ostatnich dniach znów 
tam powrócił. W odpowie-
dzi na post jednej z osób z 
zapytaniem w tej sprawie i 
celnym spostrzeżeniem, że w 
Gogolinie dobre latarnie wy-
mieniono na parkowe lampy  
bez srebrnych odblasków, 
które świecą w niebo zamiast 
na drogę i samochody, ode-
zwał się głos gminy:

„Lampy przy ul. Krapko-
wickiej w Gogolinie zostały 
zamontowane w latach 90.” 
(czyli za rządów poprzedni-
ka obecnego burmistrza – 
Norberta Urbańca, którego 
nazwiska dyskretnie nie wy-
mieniono, ale jak zasugero-
wano nie stało się to decyzją 
Joachima Wojtali - red.). 
„Dlatego samorząd gminy 
Gogolin w ramach ww. 
zadania wymieni oprawy 
oświetleniowe m.in. wzdłuż 
ul. Krapkowickiej i Strzelec-
kiej. Łącznie wymienionych 
zostanie 150 lamp. Oprócz 

tego nowe lampy zostaną za-
montowane przy ul. Sosno-
wej, Przyjaźni i Malińskiej 
przy okazji budowy ścieżek 
pieszo - rowerowych”-  taka 
jest treść informacji, którą 
przeczytać można na pro�lu 
gminy.

To dobra decyzja, bo 
ciemne ulice sprzyjają nie-
szczęśliwym zdarzeniom na 
drogach. Przydałaby się jesz-
cze tylko informacja kiedy 
ma to nastąpić. 

 (bes)

Będzie jaśniej!
Ta wiadomość powinna ucieszyć wszystkich, nie tylko mieszkańcy 
Gogolina: tamtejszy samorząd poinformował, że planuje wymianę 
150 lamp oświetleniowych wzdłuż głównej drogi. O tym że jest tam 
ciemno i niebezpiecznie, czytelnicy „Tygodnika Krapkowickiego” 
alarmowali już parokrotnie.

O to postarali się sołtys 
wraz z panami z rady so-
łeckiej. W sumie ponad 50 
kobiet przy kawie, ciastku 
i lampce wina świętowało 
Dzień Kobiet w Odrowążu. 
Były też gry i konkursy, a 
także występ akordeoni-
stów i wodzireja. Obowiąz-
kowo panowie odśpiewali 
również paniom „sto lat”. 

- Już od wielu lat za-
praszam panie z naszej 
miejscowości do wspólnego 
świętowania i cieszymy się, 
że coraz więcej korzysta 
z naszego zaproszenia, 
bo widać, że panie lubią 
się bawić – mówi Rudolf 
Biekiesz, sołtys Odrowąża, 
który wszystkim kobietom 
złożył życzenia z okazji ich 
święta.

Kolejna impreza dla pań 
już za rok. 

(dodi), fot. (kb) 

Na scenie Gminnego 
Centrum Kultury zapre-
zentowała się grupa z Pu-
blicznego Przedszkola nr 1 
w Gogolinie. Mali artyści 
przygotowali przedstawienie 
na podstawie bajki „Brzyd-

kie Kaczątko”, przez które 
w prosty sposób ukazali 
problem, jakim jest współ-
cześnie tolerancja.  Wśród 
publiczności znaleźli się 
ich rówieśnicy z rodzicami. 
Młodzi aktorzy długo przy-

gotowywali się do występu 
pod opieką Martyny Kubi-
czek, a wysiłek się opłacał. 
Na koniec otrzymali ogrom-
ne brawa i wiele gratulacji. 

(ap)

Witajcie w naszej bajce
„Witajcie w naszej bajce” to cykl przedstawień teatralnych w wykonaniu 
gogolińskich dzieci. W sobotę 29 stycznia odbył się pierwszy spektakl.

Mali artyści otrzymali gromkie brawa.

Każda z pań otrzymała symboliczny kwiatek.

Świętowały z kwiatkiem
Każda z pań, która przyszła w niedzielne popołudnie 8 marca do 
świetlicy w Odrowążu, mogła liczyć nie tylko na kolorowego kwiatka, 
ale także na spotkanie w miłej atmosferze.

W Odrowążu panowie zapraszają panie na wspólne 
świętowanie od kilkunastu lat.

Dokończenie ze str. 1.

 Awarie kanalizacji są w tej 
miejscowości coraz częstsze. 
Przestarzałe, wyżarte przez 
ścieki rury zapychają się i do-
słownie rozpadają na kawałki. 
Zdarzają się też zanieczyszcze-
nia sieci wodociągowej bakte-
riami z grupy coli. 

Tak źle jak tym razem 
podobno jednak jeszcze nie 
było:

- W ogrodzie wybija 
mi fontanna ze ścieków, 
druga wybija w piwnicy, 
wszystko mam zalane na 80 
centymetrów i ciągle dalej 
leci! – alarmował Bogusław 
Kobes z Dworcowej. – Jaki 
to jest smród w całym domu! 
Przecież to lecą kupy, mocz z 
całej gminy i nie wiadomo co 
jeszcze! Co z tego, że to nam 
wypompują z piwnic, jak ten 
smród zostanie. A bakterie? 
A skażenie? I to jest kolejny 

raz… Jak my tu mamy żyć? 
To nie jest nowa sprawa, tyl-
ko to się ciągnie już latami. 
Mieszkańcy interweniują i 
wszystko na nic. W gminie 
budują skwerki i malują kra-
wężniki, a nas g… zalewa!

Kolejny telefon był z 
Wiejskiej:

- W domu jeszcze nam 
nie wylewa, ale wybija mi z 
rewizji w ogrodzie, martwię 

się o moje rośliny, nie wiem, 
co będzie z pszczołami – de-
nerwowała się nasza czytel-
niczka (dane do wiadomości 
redakcji). – To jest jakaś 
makabra. Dlaczego nie wy-
mienią nam tej kanalizacji w 
końcu? Przecież ten tranzyt 
to był budowany lata temu 
dla odwodnienia kamienio-
łomu, a ktoś zadecydował, 
by tam ścieki puścić, ale ta 
prowizorka wciąż trwa. 

Fekalia zalały Górażdże

W ogrodach i piwnicach wybijały ścieki.

- Sytuacja jest coraz 
gorsza, droga się urywa pod 
samochodami ciężarowymi, 
tylko czekać, jak się zarwie 
pod osobówką - mówił ko-
lejny mieszkaniec. - Na co 
nasz burmistrz jeszcze czeka?

W publikacji z 4 lutego 
burmistrz wyjaśniał naszym 
czytelnikom, że Komunal-
ne Przedsiębiorstwo Wie-
lobranżowe Gogolin ma 
świadomość konieczności 
wymiany całego kolektora i 
ma już projekt budowlany 
jego remontu. Jego koszt to 

0,5 mln zł. Nie dowiedzieli-
śmy się jednak, kiedy prace 
mają nastąpić.

Mieszkańcy Górażdży 
poinformowali nas, że posta-
nowili napisać w tej sprawie 
petycję do władz gminy, 

w której domagać się będą 
szybkich działań. Podobno 
trwa już zbiórka podpisów. 

(bes), fot. (kb)

Samochód się zapadł i oparł na podwoziu… 

Piłkarze rozegrali 7 
meczów, co dało 91 minut 
spędzonych na boisku. 
Bardzo dobra organizacja i 
poziom sportowy dały za-
wodnikom dużo satysfakcji i 
fajnej zabawy, a także bardzo 
solidnej gry całego zespołu. 
Gogolińskie żaki miały ko-
lejną okazję do podniesienia 
swoich umiejętności. Do-
datkowe wyróżnienie tym 
razem przypadło  Rafałowi 
Jaschkowitzowi, jako MVP 
(trenerzy wybierali wyróż-
niających się zawodników). 
Drużynę MKS-u  Gogolin 
reprezentowali: Filip Wieja, 
Jan Wojtkiewicz, Szymon 
Pałubski, Szymon Jelito, Ka-
mil Wojtala, Rafał Jaschko-

witz, Kamil Orłowski, David 
Lepich, Wiktor Strehl, Kuba 

Dziedzic. Trener Adrian Pa-
jączkowski.

Joanna Bassek

Żaki starsze też kopały
W sobotnie przedpołudnie (7 marca) grupa trenera Adriana Pającz-

kowskiego (żaki rocznik 2011) wzięła udział w turnieju o Puchar 
Wójta Krzysztofa Mutza w Tarnowie Opolskim. 

W tym turnieju wszyscy  byli zwycięzcami.
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Podczas sesji 26 lutego 
radni gminni zgodzili się na 
udzielenie dwóm sąsiednim 
gminom dotacji z przezna-
czeniem na do�nansowanie 

opieki nad dziećmi w wieku 
do lat 3 zamieszkałych na 
terenie gminy Strzeleczki, 
a uczęszczających do tam-
tejszych żłobków. Zarówno 

gmina Biała, jak i gmina 
Prószków otrzymają z bu-
dżetu gminy Strzeleczki po 
8 tys. zł. Wysokość dotacji 
wynosi 400 zł miesięcznie 

na każde dziecko. Zarówno 
w placówce Białej, jak i w 
Prószkowie jest zapisane 1 
dziecko z gminy Strzeleczki.

(asmo)

W tym miejscu miesz-
kańcy gminy  będą mogli 
składować – oprócz typo-
wych odpadów jak te ze 
szkła, tworzyw sztucznych 
czy metalu – również odzież, 

gruz, zużyte opony, odpady 
wielkogabarytowe, odpady 
chemiczne czy baterie. Na 
placu mają zostać postawio-
ne kontenery, pomieszczenie 
dla pracowników, magazyn, 

powstaną 2 miejsca parkin-
gowe, waga samochodowa. 
Do tej pory śmieci, które 
powinny tra�ć na PSZOK, 
były zbierane w czasie mo-
bilnych zbiórek.

Urzędnicy czekają na 
oferty do 17 marca. Jeśli 
uda się znaleźć wykonawcę, 
PSZOK powinien zostać 
wybudowany do końca lipca. 

(asmo)

W połowie lutego opisy-
waliśmy na łamach „Tygodni-
ka Krapkowickiego” dramat 
rolników z Kujaw, którzy 
stracili 16 krów w wyniku 
szalejącego huraganu. Przy-
pomnijmy, że wiatr zerwał 
kabel energetyczny biegnący 
od słupa do budynku. Sami 
poszkodowani podają, że prze-
wód spadł i poprowadził prąd 
w niekontrolowany sposób 
po instalacji elektrycznej, dalej 
poprzez metalowe poidła i łań-
cuchy, zabijając w ten sposób 
zwierzęta. W tej chwili rolnicy 
z Kujaw prowadzą publiczną 
zbiórkę pieniędzy, aby odbu-
dować inwentarz, który był 
podstawowym źródłem ich 
utrzymania.

„Uzbierane w ten sposób 
środki planujemy przeznaczyć 
na odbudowę inwentarza. (…) 
Szesnaście krów, które stanowi-
ło naszą podstawę egzystencji. 
Od zawsze bowiem zajmujemy 
się rolnictwem” – piszą rolnicy 
na stronie internetowej, na 
której prowadzą zbiórkę.

Każdy mieszkaniec gminy 
i powiatu może ich wspomóc, 
wchodząc na stronę zrzutka.pl, 
wpisując w wyszukiwarkę hasło 
„Na odbudowę inwentarza pa-
dłego w wyniku rażenia prądem”. 
W chwili oddawania tekstu do 
druku poszkodowani mają już 97 
wpłat.

(asmo)

Jubileusz 60-lecia pożycia 
małżeńskiego obchodziło sie-
dem par: Adelajda i Józef Böh-
mowie, Gizela i Alfred Botowie, 

Erna i Alojzy Honiszowie, Ma-
ria i Walter Nawrocccy, Gerda i 
Alfred Szarlowie, Marta i Adolf 

Wienowie, Elżbieta i Józef Ży-
mołkowie.

Jubileusz 50-lecia poży-
cia małżeńskiego obchodziły 
następujące pary: Elżbieta i 
Karol Golowie, Anna i Ginter 

Gorkowie, Monika i Bernard 
Harynkowie, Marta i Henryk 
Herzowie, Elżbieta i Ginter 
Kuśkowie, Monika i Ginter 

Lasarowie, Anna i Stanisław 
Leśkowowie, Gertruda i Jerzy 
Ochlastowie.

Nie mogło zabraknąć pamiątkowego zdjęcia.

Zbierają na odbudowę 
gospodarstwa

Rolnicy z Kujaw, którzy w lutym stracili 16 
krów w wyniku porażenia prądem, chcą kupić 
inwentarz i na nowo prowadzić gospodarstwo.

Dotują kolejne żłobki
Rodzice najmłodszych dzieci, które uczęszczają do samorządowych żłobków w sąsiednich 
gminach, odczują odciążenie w domowym budżecie.

PSZOK coraz bliżej
Gmina ogłosiła przetarg na budowę PSZOK-a. Punkt składu odpadów zostanie umieszczony na 
pograniczu Dobrej i Łowkowic przy starym magazynie, w pobliżu drogi wojewódzkiej nr 409.

Znów zagrali im Mendelsona
W sali strzeleczkańskiego domu kultury w czwartek 5 marca odbyła się uroczystość Złotych 
oraz Diamentowych Godów Małżeńskich. Medale prezydenckie po pięćdziesięciu i sześćdzie-

sięciu latach wspólnego życia otrzymało 15 par. 

Małżonkowie, którzy 
kilka dekad temu ślubowali 
sobie wierność i miłość, otrzy-
mali z rąk wójta Strzeleczek 

Marka Pietruszki odznacze-
nia za długoletnie pożycie, 
nadane przez prezydenta RP. 
Oprócz medali jubilaci otrzy-

mali od władz gminy bukiety  
kwiatów i upominki. Wznie-
śli toast symboliczną lampkę 
szampana, częstowali się cia-

stem i kawą oraz wspominali 
minione lata. 

- Życzę wam wszystkim 
zdrowia, szczęścia dalszych jubi-

leuszy oraz gratuluję wszystkim 
kolejnych wspaniałych jubile-
uszy, do zobaczenia na kolejnych 
– życzył jubilatom wójt gminy 
Strzeleczki Marek Pietruszka.

Miłość, cierpliwość, kom-
promis i wytrwałość – to recepta 

na udane, długie i szczęśliwe 
wspólne życie małżeńskie we-
dług par z terenu gminy Strze-
leczki.

Joanna Bassek, fot. (kb)

Na wydarzenie po raz 
trzeci zaprosiły koła DFK 
z Dziedzic, Racławiczek, 
Smolarni i Ścigowa. Na 
uczestniczki wydarzenia cze-

kało wiele atrakcji. Z progra-
mem artystycznym wystąpili 
panowie – Norbert Rasch 
zaprezentował utwory mu-
zyczne w językach polskim 

i niemieckim, a Józef z Jary-
szowa przygotował zabawne 
skecze. Był też konkurs 
wiedzy na temat TSKN. Nie 
mogło zabraknąć pysznego 

poczęstunku w postaci kawy, 
ciasta i ciepłej kolacji. Każda 
z pań otrzymała upominek 
– ręcznie wykonanego, ko-
lorowego kwiatka. Zostały 
one przygotowane przez 

przewodniczące kół DFK 
organizujących imprezę. W 
wydarzeniu wzięli również 
udział zaproszeni goście – 
wójt Marek Pietruszka z 
żoną i proboszcz para�i w 

Racławiczkach ksiądz Mar-
cin Wilczek. Wspólne spę-
dzone popołudnie było miłą 
odskocznią od problemów i 
trosk codziennego życia. 

(madzia), fot. (kb)

Dzień Kobiet z atrakcjami
W niedzielę 8 marca wszystkie panie obchodziły swoje święto. Z tej okazji zorganizowano również spotkanie w Ścigowie, w którym wzięło 
udział ok. 100 przedstawicielek płci pięknej.

W programie znalazł się między innymi zabawny skecz.

W wydarzeniu wzięły udział panie z całej gminy.
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***

Program opieki nad zwie-
rzętami bezdomnymi oraz 
zapobiegania bezdomności 
zwierząt na terenie gminy 
Walce w 2020 r. ma zastoso-
wanie do wszystkich zwierząt 
domowych, w tym kotów 
wolno żyjących i zwierząt 
gospodarskich. Większość 
działań określonych w pro-
gramie dotyczy psów i kotów, 
ponieważ skala bezdomności 
tych zwierząt jest na terenie 
gminy największa. Na reali-
zację zadań wynikających z 
programu w budżecie gminy 
na 2020 r. zarezerwowano 12 
tys. zł, w tym 2 tys. zł na za-
pewnienie bezdomnym zwie-
rzętom miejsc w schronisku, 
a 10 tys. zł – na pozostałe 

działania związane z realiza-
cją programu (dopuszcza się 
przesuwanie środków). 

W ramach programu 
gmina zapewnia bezdomnym 
zwierzętom domowym z jej 
terenu miejsca w schronisku 
w ramach porozumienia, 
które zostało ono zawarte ze 
Schroniskiem dla Bezdom-
nych Zwierząt w Kędzierzy-
nie-Koźlu. Odławianie takich 
zwierząt będzie realizowane 
interwencyjnie, czyli po 
przyjęciu zgłoszenia. Gmi-
na zapewni też całodobową 
opiekę weterynaryjną zwie-
rzętom w przypadku zdarzeń 
drogowych z ich udziałem. 
Stosowna umowa została za-
warta z lekarzem weterynarii 
Andrzejem Skórą, prowadzą-

cym gabinet w Krapkowicach. 
W razie wystąpienia sytuacji 
zagrożenia dla życia i zdrowia 
zwierząt gospodarskich w 
swoim środowisku i potrzeby 
umieszczenia tych zwierząt w 
bezpiecznym miejscu wyzna-
czono  gospodarstwo rolne z 
siedzibą w Straduni przy ul. 
Powstańców Śląskich 5 jako 
gospodarstwo zapewniające 
im miejsce i właściwą opiekę. 
W programie zawarto też kwe-
stie opieki nad kotami wolno 
żyjącymi i dokarmiania ich, a 
także obligatoryjnej steryliza-
cji albo kastracji zwierząt.

***

Radni rozpatrzyli skar-
gę na działanie kierownika 
Ośrodka Pomocy Społecznej 

w Walcach. Dotyczyła ona 
rzekomo nieprawdziwych 
informacji na temat rodziny 
skarżącej przekazanych w wy-
wiadzie dla jednej ze stacji te-
lewizyjnych. W imieniu rady 
gminy postępowanie prowa-
dziła Komisja Skarg, Wnio-
sków i Petycji. Jej członkowie 
zebrali materiał dowodowy w 
sprawie. Na podstawie zgro-
madzonych informacji komi-
sja uznała, że kierownik OPS 
nie dopuścił się w udzielanym 
wywiadzie przekłamania i nie 
podał wobec osoby skarżącej 
i jej rodziny nieprawdziwych 
informacji. Członkowie ko-
misji stwierdzili, że nie można 
wyciągnąć takiego wniosku, 
ponieważ w rozmowie nie 
padły żadne informacje 

umożliwiające identy�ka-
cję rodziny. Uznali, że treść 
skargi należy uznać jedynie 
jako indywidualne odczucia 
skarżącej, mające subiektywny 
charakter. Rada gminy uznała 
ustalenia komisji za rzetelne i 
przekonywujące i stwierdziła, 
że skarga jest bezzasadna.

***

Podczas sesji rajcy wyrazili 
również zgodę na zaciągnięcie 
pożyczki długoterminowej 
w Wojewódzkim Funduszu 
Ochrony Środowiska i Go-
spodarki Wodnej w Opolu 
w wysokości 202,8 tys. zł. Z 
tych środków ma zostać s�-
nansowany planowany de�cyt 
budżetu z przeznaczeniem 
na �nansowanie zadania in-

westycyjnego pn. „Budowa 
kanalizacji sanitarnej dla wsi 
Kromołów – rurociąg kanali-
zacyjny tranzytowy”. Pożyczka 
zostanie przekazana Samorzą-
dowemu Zakładowi Budże-
towemu Wodociągi i Kana-
lizacja w Walcach w formie 
dotacji celowej inwestycyjnej 
z budżetu gminy Walce. Cał-
kowita spłata pożyczki nastąpi 
w 2026 roku. Źródłem jej 
spłaty będą dochody własne 
gminy, tj. podatek od nieru-
chomości od osób prawnych i 
innych jednostek organizacyj-
nych. Zabezpieczeniem spłaty 
pożyczki będzie weksel własny 
in blanco. 

(madzia),  
fot. gmina Walce

Ekspresem z sesji
Podczas ostatniej sesji rady gminy, która odbyła się w środę 26 lutego, podjęto szereg uchwał. Rajcy między innymi przyjęli program opieki 
nad bezdomnymi zwierzętami, rozpatrzyli skargę na działanie kierownika Ośrodka Pomocy Społecznej i wyrazili zgodę na zaciągnięcie pożyczki 
długoterminowej.

Konkurs jest organizo-
wany przez Towarzystwo 
Społeczno-Kulturalne Niem-
ców na Śląsku Opolskim od 
1994 r. Odbywa się co roku 
na czterech szczeblach. W 
etapach szkolnym, gminnym 
i rejonowym wybiera się oso-
by, które później rywalizują w 
�nale wojewódzkim. W kon-
kursie co roku bierze udział 
ok. 4 tys. osób. Jest jednym 
z największych projektów 
TSKN pod względem ilości 
uczestników. Podczas zmagań 
każdy z nich recytuje dwa 
wiersze w języku niemiec-
kim. Dzięki temu niemiecka 
i śląska poezja staje się coraz 
bardziej znana.

Organizatorami walec-
kiego etapu konkursu byli 

zarząd gminny TSKN i 
gmina Walce. W składzie 
komisji oceniającej znalazły 
się Sabina Schady z Urzędu 
Gminy w Walcach, Ilona 
Machura z Domu Współ-
pracy Polsko-Niemieckiej i 
członek zarządu TSKN Róża 
Zgorzelska. Spośród 30 
uczestników ze szkół podsta-
wowych z terenu gminy do 
kolejnego etapu przeszło 11 
osób. W kategorii klas IV-VI 
są to: Erik Kostka z PSP w 
Brożcu, Marta Miczka i Kla-
ra Michna z SP w Straduni 
oraz Jana Gabrisch, So�e 
Linek i Aleksandra Trela z 
PSP w Walcach. Spośród 
uczniów klas VII-VIII do 
etapu rejonowego zakwali-
�kowali się: Fabian Nowak z PSP w Walcach oraz Julia 

Suchan, Florian Kurpiela, 
Fabio Mrozek i Paulina Bo-
rek z PSP w Brożcu. Życzy-

my powodzenia w dalszych 
zmaganiach. 

(madzia), 
 fot. I. Waloszek

Do kolejnego etapu zakwali�kowało się 11 osób.

Recytowali w języku niemieckim
W środę 4 marca uczniowie z gminy Walce wzięli udział w gminnych eliminacjach do konkursu „Młodzież recytuje poezję” („Jugend trägt 
Gedichte vor”). Do zmagań przystąpiło 30 osób.

Skaciarze spotkali się w Kujawach

Wójt Marek Pietruszka wręczył puchary najlepszym zawodnikom.

Skat to gra karciana, która 
szczególną popularność zyskała 
w Niemczech oraz na Śląsku i 
Kaszubach. W Polsce jest często 
nazywana śląskim brydżem. W 
grze biorą udział trzy osoby, przy 
czym w każdej rozgrywce 2 osoby 
grają przeciwko jednej, która wy-
grała licytację poprzedzającą daną 
rozgrywkę. 

W sobotnich zmaganiach 
wzięło udział ponad 60 osób. 
Zwycięzcą został przedstawi-
ciel Victorii Tranzyt Chróścice 
Andrzej Pijanka (3160 p.). Na 
drugim miejscu uplasował się 
Mieczysław Rączkowski z Lecha 
Kędzierzyn-Koźle (3005 p.), a na 
trzeciej pozycji – Marian Kozio-

rowski z KS Skat – Lub Kochcice 
(2964 p.). Najlepszym zawodni-
kom puchary wręczył wójt gminy 
Strzeleczki Marek Pietruszka. 
Najlepiej wśród uczestników z 

powiatu krapkowickiego spisali 
się Piotr Wieja (KS Karolinka 
Gogolin, 2772 p., 7. miejsce), 
Jerzy Wybraniec (LZS Kujawy, 
2377 p., 18. miejsce), Krzysztof 

Walczyk (KS Karolinka Gogolin 
2339 p., 19. miejsce), Marcin 
Barysz (LZS Kujawy, 2328 p., 
20. miejsce). Oprócz Opolskiego 
Związku Skata współorganiza-

torami III Grand Prix na terenie 
naszego powiatu byli gmina 
Strzeleczki oraz LZS Kujawy.

W niedzielę 8 marca pasjona-
ci śląskiego brydża rywalizowali 
w 11. rozgrywkach w ramach 
Otwartych Turniejów Skata – 
Grand Prix LZS Kujawy o Pu-
char DFK Zielina. Do rozgrywek 
przystąpiło ponad 20 osób. 
Najwięcej punktów zgromadził 
Bernard Nowak z LZS-u Kujawy 
(2260 p.). Tuż za nim znalazł się 
zawodnik tego samego klubu Je-
rzy Wybraniec (2152 p.). Na trze-
cim miejscu uplasował się Paweł 
Kiszka z KOMAX Opole-Borki 
(2059 p.). W klasy�kacji gene-
ralnej po 11 turniejach prowadzi 
Krystian Brynza z LZS-u Kujawy.

(madzia), fot. (mp)

Miniony weekend w gminie Strzeleczki upłynął pod znakiem skata. Do Domu Kultury w Kujawach zjechali miłośnicy tej gry z całej Opolszczyzny. 
W sobotę 7 marca odbyło się tam III Grand Prix Opolskiego Związku Skata 2020, a w niedzielę 8 marca –  Otwarty Turniej Skata Grand Prix LZS 
Kujawy o Puchar DFK Zielina.
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Dbałość o każdy detal 
i relacje

- Rok 2019 był przeło-
mowy dla SEAT-a i naszego 
salonu. Widzimy, że SEAT 
umacnia swoją pozycję w 
Opolu i jest coraz bardziej 
pożądaną marką – podsu-
mowuje Marta Sampol-
ska-Dańków, Kierownik 
Sprzedaży w salonie SEAT. 
– Od 2017 roku awanso-
waliśmy z miejsca 13. na 
8., co widać po rosnącym 
udziale rejestracji marki 
SEAT w województwie 
opolskim. 

Wysoka jakość obsługi 
Klienta to jest zdecydowa-
nie największa przewaga 
SEAT-a. Potwierdzają to 
wyniki Wielkiego Testu 
Salonów organizowane-
go przez Tygodnik „Auto 
Świat”, którego SEAT został 
zwycięzcą w 2019 roku. 
Punkty dealerskie oceniano 
bardzo dokładnie i w wielu 
kategoriach: od pierwszego 
spotkania z Klientem aż do 
�nalizacji sprzedaży.

- Często zdarza się, że 
Klient rezygnuje z zaku-
pu innej marki i wraca do 
SEAT-a, właśnie z powodu 
wysokich standardów ob-
sługi. Dbałość o potrzeby 
i relacje na każdym etapie 
procesu sprzedaży sprawia, 
że mamy coraz większą licz-
bą Klientów przywiązanych 
do marki, rekomendujących 

SEAT-y, naturalnych Amba-
sadorów Marki – wspomina 
Ewa Krawczyk, Specjalista 
ds. marketingu w SEAT LE-
LLEK OPOLE.

- Z punktu widzenia 
osoby zarządzającej niezwy-
kle cenne jest pozyskiwanie 
opinii. I nie zawsze to muszą 
być tylko te o pozytywnym 
wymiarze – podkreśla Rafał 

Miksa, Dyrektor Zarządza-
jący salonu SEAT w Opolu. 
- Najcenniejsza nauka to 
ta, która bazuje zarówno na 
wdrażaniu nowości, ale rów-
nież na analizach i poprawie 
procesów, które tego wyma-
gają. Z dumą przyznaję, iż 
z tak wspaniałym Zespołem 
pracowników realizujemy 
nasze postanowienia i jest 
mi niezwykle miło słyszeć 
podziękowania od naszych 
Klientów za obsługę. Jest 
to chyba spełnienie marzeń 
każdego managera. 

Tysięczny SEAT to…
Najpopula rn ie j s zym 

modelem w województwie 
opolskim jest SEAT Arona 
- numer jeden wśród crosso-
verów! Tuż za Aroną plasuje 
się SEAT Leon niezmienne 
pożądany od wielu lat. W 
polskich wynikach na szcze-
gólną uwagę zwraca wzrost 
popularności całej gamy 
SUV: Arona, Ateca oraz 

największy 7-osobowy SUV 
Tarraco. To właśnie SEAT 
Tarraco został tysięcznym 
SEAT-em, który opuścił 
progi salonu SEAT LELLEK 
OPOLE.  

- Zdecydowałem się 
na markę SEAT, gdyż jest 
to moja ulubiona marka 
– mówi Pan Marek Kopij, 
właściciel �rmy Marka 
Balneo oraz tysięcznego 
SEAT-a. – Mam również 
same dobre skojarzenia z 
SEAT-em. Uczyłem żonę 
jeździć SEAT-em Toledo, 
kolejnym pojechaliśmy do 
ślubu i w podróż poślubną. 
Czwartym samochodem 
musiał być więc SEAT. 
SEAT Tarraco spodobał 
nam się od pierwszego wej-
rzenia, czyli od pojawienia 
się w ofercie na początku 
2019 roku. Wybraliśmy się 
na jazdę próbną i decyzja 
zapadła jednogłośnie. Choć 
wcześniej testowaliśmy wiele 
modeli konkurencyjnych, 

wygrała wygoda, komfort i 
praktyczność w codziennym 
użytkowaniu. SEAT Tarraco 
to idealny samochód dla ro-
dziny! 

Świętowanie tysięcznego 
SEAT-a to dopiero początek 
intensywnego 2020 roku 
w salonie SEAT LELLEK 
OPOLE. Najbliższe wyda-
rzenia na pewno umocnią  
zainteresowanie samą mar-
ką, a będzie to pojawienie 
się nowego Leona, Tarrraco 
w wersji FR, face-lifting mo-
delu Ateca oraz krok w elek-
tromobilności czyli pierwszy 
elektryczny SEAT El Born

Zapraszamy do salonu! 

SEAT LELLEK OPOLE,

ulica Opolska 2c, 

telefon: +48 77 400 70 75, 

e-mail: salon.seat.opole@
lellek.com.pl

www.lellek-opole.seat-auto.pl

*dane z www.samar.pl

Tysięczny SEAT wyjechał na ulice Opola!
Salon SEAT LELLEK OPOLE  od jesieni 2017 roku jest częścią  Lellek Group, największego kompleksu motoryzacyjnego w regionie. Ponad 2,5 
roku obecności na opolskim rynku sprawiło, że marka stała się niezwykle popularna. SEAT-y wyróżniają się na drodze, zachwycają nowocze-

snym designem, technologią i są odpowiedzią na potrzeby kierowców, którzy poszukują samochodu dopasowanego do swojego życia, stylu i 
potrzeb. W SEAT LELLEK OPOLE każdy znajdzie auto dla siebie bez długiego oczekiwania na zamówienie, gdyż dysponujemy największą liczbą 
SEAT-ów dostępnych na miejscu. 
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O tym, ile zarabia na-
uczyciel, decyduje jego 
wykształcenie oraz stopień 
awansu zawodowego. Bazo-
wą stawkę wynagrodzenia 
określa ustawa budżetowa, 
a później na jej podstawie 
oblicza się procent dla 
konkretnych grup awansu 
zawodowego. Na wyso-
kość zarobków nauczycieli, 
oprócz pensji zasadniczej, 
wpływają również różne 
dodatki (m.in. wysługa lat, 
dodatek wychowawczy lub 
motywacyjny). 

Kwotą bazową do ob-
liczeń, przyjętą zgodnie z 
ustawą budżetową, było 
3045 zł brutto. Od takiej 
stawki zaczynali nauczy-
ciele stażyści od początku 
roku 2019 do września, 
kiedy to w życie weszły 

wyższe stawki wynagro-
dzeń, będące efektem poro-
zumienia rządu i związków 
zawodowych nauczycieli po 
zeszłorocznych strajkach. 
Od 1 września 2019 roku 
kwota bazowa wyniosła już 
3338 zł. Na podstawie tej 
sumy wyliczono średnie 
wynagrodzenie dla na-

uczycieli kolejnych etapów 
awansu, co przedstawia się 
następująco: nauczyciel 
kontraktowy zarabiał 3380 
zł od początku roku do 31 
sierpnia i 3705 zł od wrze-
śnia, mianowany: 4385 zł, 
a po podwyżce – 4806 zł, 
dyplomowany: 5603 zł, a 
po podwyżce – 6141 zł.

– Wszystkie grupy na-
uczycieli osiągnęły minimal-
ną kwotę wynagrodzenia, 
dlatego gmina nie musi 
wypłacać rekompensat. Wy-
nikiem takiego stanu jest 
zwiększona liczba godzin 
ponadwymiarowych oraz 
dodatek motywacyjny, któ-
ry jest dość dobry w naszej 
gminie – tak komentował 
podczas minionej sesji (26 
lutego) sytuację kadrową dy-
rektor Biura Administracyj-
no-Ekonomicznego Oświaty 
w Zdzieszowicach Mirosław 
Czernysz.

Miesięczną stawkę kwo-
tową dodatku motywacyj-
nego określa uchwała Rady 
Miejskiej w Zdzieszowicach 
z 2009 roku. Zgodnie z jej 
zapisami nauczyciele mogą 
liczyć na kwotę do 700 zł, 

dyrektorzy – do 900 zł, wi-
cedyrektorzy – do 800 zł.

Mimo tak rozbudowa-
nego systemu wynagrodzeń, 
pensje nauczycieli – zwłasz-
cza tych początkujących – 
nie są zbyt wysokie. W tym 
roku nauczyciele mogą się 
spodziewać jeszcze jednej 
podwyżki. 19 lutego br. pre-
zydent Andrzej Duda podpi-
sał przyjętą wcześniej przez 
sejm tzw. ustawę okołobu-
dżetową, zakładającą m.in. 
6-procentową podwyżkę 
wynagrodzeń nauczycieli od 
1 września 2020 r.

Sprawozdanie z wysoko-
ści średnich wynagrodzeń 
nauczycieli na poszczegól-
nych stopniach awansu 
zawodowego w szkołach 
prowadzonych przez gminę 

Zdzieszowice w roku 2019 
zawiera również informację 
o średniorocznej liczbie 
etatów, z której wynika, że 
po wakacjach zwiększyła się 
liczba nauczycieli stażystów 
(z 7,42 do 9,10 etatu) i 
dyplomowanych (z 120,74 
do 123,33 etatu), a zmalała 
kontraktowych (z 21,86 do 
15,59 etatu) i mianowanych 
(z 41,05 do 39,07 etatu).

Wydatki poniesione w 
ciągu roku na pensje dla 
nauczycieli (wraz z wszyst-
kimi dodatkami) wyniosły 
odpowiednio: dla nauczy-
cieli stażystów – 336 053 zł, 
kontraktowych – 913 013 
zł, mianowanych – 2 203 
056 zł, dyplomowanych - 9 
012 063 zł.

(asmo)

W piątek 6 marca w Pu-
blicznej Szkole Podstawowej 
nr 1 w Zdzieszowicach odbył 
się I Gminny Szachowy Spa-
ring z Mistrzem. Inicjatywa, 
którą współorganizowało 
koło DFK Zdzieszowice, 
polegała na rozgrywaniu 
partii szachowych pomiędzy 
uczniami a… seniorami. 
Szkolna sala gimnastyczna 
pękała w szwach, uczestnicy 
mieli mnóstwo radości i sa-
tysfakcji z takich rozgrywek. 
Najlepsi otrzymali dyplomy 
i medale.

***

W poniedziałek 9 marca 
od godziny 9.00 do 12.00 w 
Zespole Szkół im. Jana Paw-
ła II w Zdzieszowicach trwa-
ła zbiórka krwi w ramach 

ogólnopolskiej akcji „Bądź-
my razem - oddajmy siebie”. 
Na młodych krwiodawców 
czekał słodki poczęstunek. 
Zbiórkę zorganizował Klub 
Honorowych Dawców Krwi 
w Zdzieszowicach.

***

W sobotę 4 kwietnia 
w Miejsko-Gminnym 
Ośrodku Kultury, Sportu i 
Rekreacji w Zdzieszowicach 
odbędzie się miejsko-gmin-
ny konkurs kroszonkarski. 
Start: godzina 11.00. Do 
konkursu mogą przystąpić 
dorośli mieszkańcy całego 
województwa - nie tylko 
gminy Zdzieszowice. Każdy 
uczestnik powinien przy-
nieść 3 gotowe kroszonki, 
a na miejscu będzie zdobił 

1 jajko. W sumie do oceny 
jury każdy uczestnik przed-
stawi 4 prace. Warto zapla-
nować sobie czas już dziś 
- zgłoszenia są przyjmowane 
do 30 marca.

***

Zmiany w budżecie 
gminy. Samorząd Starego 
Osiedla w Zdzieszowicach ze 
swoich środków w budżecie 
gminy wyasygnował 9700 zł 
na budowę wiaty koło bu-
dynku samorządowego znaj-
dującego się w tej dzielnicy. 
Samorząd Osiedla Piastów I 
przeznaczył ze swoich środ-
ków 3500 zł na uporządko-
wanie terenu na osiedlu.

(asmo)

Właśnie dlatego powsta-
ła nowa inicjatywa biegowa: 
Grand Prix Cross Zdzieszo-
wice. W pierwszej edycji 
zawodów zaplanowano bieg 
główny na 5 kilometrów oraz 
biegi dla dzieci i młodzieży 
na krótszych trasach (dzieci 
do 7 lat - ok. 300 m, w wie-
ku od 8 do 9 lat - ok. 500 m, 
młodzież w wieku 10-12 lat 
- 1 km, 13-15 lat - 2,5 km). 
Trasy zostały wyznaczone 
alejkami parku miejskiego w 
Zdzieszowicach. 

Pierwszy bieg Grand Prix 
odbędzie się już w przyszłym 
tygodniu - 21 marca, w 

pierwszy dzień wiosny. Ko-
lejne: 18 kwietnia i 23 maja. 
Udział we wszystkich trzech 
jest konieczny, aby zostać 
uwzględnionym w klasy�ka-
cji generalnej.

Trzej najlepsi zawodnicy 
otrzymają puchary i nagrody 
rzeczowe, pozostali – medale 
i dyplomy. Sumowana bę-
dzie punktacja z wszystkich 
3 biegów.

Organizatorami biegów 
crossowych są MGOKSiR 
Zdzieszowice i gruba biego-
wa Dyczuś Team. Formu-
larze zgłoszeniowe można 

pobierać na stronie interne-
towej MGOKSiR.

Jak piszą organizatorzy w 
mediach społecznościowych: 
„Grand Prix Cross Zdzie-
szowice to biegi na różnych 
dystansach, urozmaiconych 
trasach i w różnych porach 
roku. Pierwszą edycję zaczy-
namy w marcu a kończymy 
w maju, druga odbędzie się 
w okresie od września do li-
stopada”. Zapowiadają rów-
nież, że impreza odbędzie 
się bez względu na warunki 
pogodowe…

(asmo)

Nagrodzonych zostało 
23 uczniów, którzy stanęli na 
podium w 9 gminnych kon-
kursach przedmiotowych. 
Z czterech przedmiotów 
uczniowie zakwali�kowali 
się do etapów wojewódz-
kich: z geogra�i i matematy-
ki Paweł Grześkowicz z PSP 
nr 1, z języka niemieckiego 
Lukas Kawalec z PSP nr 1 
oraz z �zyki Kamil Bieńko z 
PSP nr 3.  Największy sukces 
osiągnął Paweł Grześkowicz, 
którego opiekunem jest  
Wiesław Walendzik. Paweł 
został laureatem zajmując 

1. miejsce w Wojewódzkim 
Konkursie Geogra�cznym. 

Wszyscy wyróżnieni ucznio-
wie otrzymali pamiątkowe 

dyplomy oraz bony upomin-
kowe. 

(PSP Zdzieszowice) 

Ile zarabiają nauczyciele?
Sprawozdanie z wysokości średnich wynagrodzeń nauczycieli na poszczególnych stopniach awansu zawodowego w szkołach prowadzonych 
przez gminę Zdzieszowice w roku 2019 pokazuje, jak zmieniły się zarobki pedagogów po strajkach oraz na jakich są oni etapach awansu.

Sprawozdanie przedstawił podczas ostatniej sesji 
dyrektor Biura Administracyjno-Ekonomicznego 
Oświaty w Zdzieszowicach Mirosław Czernysz.

Dwudziestu trzech nagrodzonych uczniów
W czwartek 5 marca w Urzędzie Gminy w Zdzieszowicach odbyło się spotkanie  z młodymi pasjonatami nauki, którzy odnieśli sukcesy w gmin-

nych i wojewódzkich konkursach przedmiotowych. 

Nagrodzono 23 uczniów.

Ekspresem przez gminę
Piszemy w skrócie o wydarzeniach i działalności mieszkańców gminy.

Gotowi… do startu…  
na przełaj!

Wiadomo nie od dziś, że jeśli chodzi o wydarzenia sportowe, w któ-

rych trzeba biegać, pływać albo jeździć na rowerach – mieszkańcy 
gminy Zdzieszowice zawsze są na tak! 
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- Każda większa zmiana w 
naszym życiu generuje stres. 
Przy zmianie szkoły młoda 
osoba wchodzi w środowisko 
nowych koleżanek i kolegów, 
musi sprostać wyzwaniom 
stawianym przez nieznanych 
mu nauczycieli, zmierzyć się 
z zupełnie innym sposobem 
nauczania,  innymi wyma-
ganiami itp. Poprzez wyżej 
wspomniane działania stara-
my się, by jak najwcześniej 
nasz potencjalny kandydat 
poznał klimat szkoły średniej 
i poczuł się swobodnie - wyja-
śnia dyrektor Iwona Medwid. 

W przyszłym roku szkol-
nym ZS Kiliński oferuje 
naukę na pięciu pro�lach: 
biologiczno-chemicznym, 
matematyczno-informatycz-
nym, społeczno-prawnym, 
językowo-dziennikarskim, 
dwujęzycznym z rozszerzo-
nym językiem niemieckim.  
Podczas wydarzenia każda z 
tych klas została przedstawio-
na w nietypowym i intrygu-
jącym klimacie. Nie zabrakło 

scen z „Dr House”, „Matrix”, 
„Dom z papieru”, „W gar-
niturach”. To wszystko, by 
zainteresować młodzież roz-
wijaniem swoich predyspo-
zycji i zdolności w otwartym 
na indywidualizm uczniów 
krapkowickim liceum.  

Należy podkreślić, iż po-
mysłodawcą aranżacji �lmo-
wej  „Drzwi Otwartych” był 
Aleksander Gawlica, uczeń 
klasy 1A LO, pasjonat kina. 
Profesjonalny trailer rekla-
mujący wydarzenie przygo-
towała Zo�a Godlewska z 
kl. 2B LO. Świetnie spisała 

się również ekipa samorządu 
szkolnego, w tym przewod-
niczący Mikołaj Wietrzyk, 
kl. 2B LO.  Ponadto klasa 
2B zaaranżowała wystrój 
hollywoodzkiej kawiarenki z 
darmowym poczęstunkiem 
dla każdego uczestnika. 
Nie sposób wymienić tu 
wszystkich zaangażowanych 
uczniów. Jednak to oni rewe-
lacyjnie spisali się jako gospo-
darze szkoły, organizatorzy i 
koordynatorzy wydarzenia. 
- Mamy świetną młodzież. 
Otwartą na przeróżne działa-
nia, kreatywną, współpracu-

jącą, rzetelnie realizującą po-
wierzone im zadania. Między 
innymi takich absolwentów 
pragniemy wypuścić spod 
naszych skrzydeł – dodaje 
Iwona Medwid. 

Zapoznanie się z pro�la-
mi kształcenia było głównym 
założeniem „Drzwi Otwar-
tych” w Kilińskim.  Jednak 
szkoła, która cały czas się 
rozwija i inwestuje w bazę 

lokalową i techniczną,  ma 
do zaoferowania o wiele 
więcej. Goście z podstawów-
ki odwiedzili nagraniowe 
„Studio Delta” – miejsce 
na rozwijanie muzycznych 
pasji, redakcję „SkużakNjus” 
- miejsce dla dziennikarzy, 
również radiowych, strefę 
projektu „Erasmus+” w ra-
mach którego, uczniowie 
oraz nauczyciele korzystają z 

wymian międzynarodowych, 
językowe laboratoria fone-
tyczne, strefę wolontariatu, 
gdzie promowany był projekt 
e-wolontariat, dający szerokie 
możliwości zaangażowania 
się w inicjatywy społeczne 
oraz rozwijania swoich kom-
petencji miękkich, strefę 
sztuki, promującą warsztat 
pracy prawdziwego artysty. 

Niewątpliwie dużym wy-
różnieniem dla zaproszonych 
uczniów był udział w warsz-
tatach z przedstawicielem 
organizacji „Toastmaster”, 
która jest światowym lide-
rem w rozwoju komunikacji 
i umiejętności liderskich. 

Liceum w Krapkowi-
cach udowadnia, że zmienia 
się patrzenie młodzieży na 
mniejsze, lokalne szkoły.  
Wbrew pozorom to właśnie 
tam, dostrzeżony i objęty 
opieką  młody człowiek ma 
możliwość rozwinąć drze-
miący w nim potencjał. 

(ZS Kiliński)

Gościnny „Kiliński”  
- Drzwi Otwarte w konwencji filmowej

„Kiliński Movie Movie” - pod takim hasłem odbyły się tegoroczne „Drzwi Otwarte” w Zespole Szkół im. Jana Kilińskiego w Krapkowicach. Liceum 
w Krapkowicach po raz kolejny w tym roku miało okazję zaprezentować szkołę i ofertę edukacyjną uczniom klas ósmych. Po raz kolejny, gdyż 
większość z nich uczestniczyła już w minionych miesiącach w pokazowych zajęciach z wybranych przedmiotów.  

Głównym założeniem Drzwi Otwartch było zapozna-
nie się z pro�lami kształcenia.

Oferowane pro�le zostały przedstawione w nietypo-
wy sposób.

Okazuje się, że z �zyką 
spotykamy się codziennie 
i  wiele zjawisk �zycznych 
można wytłumaczyć, wyko-

nując doświadczenia także 
z rzeczy, które mamy pod 
ręką. Przekonują się o tym 
uczniowie „Zamku”, którzy 

w takiej właśnie formie uzy-
skują i przyswajają wiedzę z 
tego przedmiotu. Metoda 
ta udowodniła uczniom, że 

trudną teorię można przed-
stawić  w łatwy i przystępny 
sposób, a takie sposoby 
pracy wywołują w uczniach 

wiele radości, zachęcają do 
nauki tego przedmiotu oraz 
uczą organizacji, planowania 

i pracy zespołowej, która w 
życiu jest niezbędna.

„Zamek”

Fascynujący świat fizyki  
w „Zamku”

W jaki sposób można przekazać wiedzę młodemu człowiekowi, aby zapamiętał i przy tym się nie nudził? Z pewnością niejeden nauczyciel zasta-

nawia się nad tym każdego dnia. I tutaj kłania się specyfika fizyki, bo ona nie musi być nudna, a wprost przeciwnie może inspirować, wzbudzać 
ciekawość świata, a nawet fascynować. A wszystko to dzięki eksperymentom.

Wiele zjawisk �zycznych można wytłumaczyć, wykonując doświadczenia. Trudną teorię można przedstawić w przystępny sposób.
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Wystawa popularyzuje zło-
żony temat granicy, związany 
z burzliwym czasem powstań 
i plebiscytu w 1921 roku na 
Górnym Śląsku. Odbyły się 
również warsztaty prowadzone 
przez dr. hab. Marka Biało-
kura, historyka, profesora i 
wykładowcę Uniwersytetu 
Opolskiego. W trakcie zajęć 
uczniowie podzieleni na grupy 
intensywnie pracowali, samo-
dzielnie poznawali historię i 
przekazywali zdobytą wiedzę 
swoim koleżankom i kolegom, 
ucząc się od siebie nawzajem. 
Uczniowie odpowiadali na 
pytania i rozwiązywali testy 
związane ze zmienną przynależ-
nością państwową ziemi śląskiej 
na przestrzeni wieków. 

Głównym tematem spotka-
nia była linia graniczna, która 
oddzielała Królestwo Polskie 
od Śląska na przestrzeni dzie-
jów. Jej istnienie doprowadziło 
do powstania różnic w stylu 
życia, architekturze, kulturze, 
tożsamości i mentalności oraz 
różnych doświadczeń histo-
rycznych. Nawet jeśli granica 
zniknęła na początku XX wie-
ku, dawne przygraniczne tereny 
nadal zmagały się ze skutkami 

wieloletniego podziału. Poprzez 
udział w tych warsztatach mło-
dzi ludzie nabyli świadomość 
historyczną, poznali uwarun-
kowania i specy�kę regionu 
dotyczącą tożsamości.

Ciekawym zagadnieniem 
wystawy i warsztatów był Trój-
kąt Trzech Cesarzy. Historia 
Trójkąta sięga I połowy XVIII 
wieku. W roku 1742 w wyni-
ku wojny prusko-austriackiej 
Czarna Przemsza stała się 
granicą oddzielającą Prusy od 
Rzeczpospolitej. 

W 1795 roku zawarto kon-
wencję dotyczącą trzeciego roz-
bioru Polski, a granica państwa 

pruskiego została przeniesiona 
poza Czarną Przemszę. W roku 
1808 Czarna Przemsza staje się 
granicą, która oddzielała Prusy 
od Księstwa Warszawskiego. 
W maju 1815 roku podczas 
kongresu wiedeńskiego doszło 
do nowego podziału Europy. 
Powstały Królestwo Polskie i 
Rzeczpospolita Krakowska, 
których granice spotkały się z 
Prusami w miejscu połączenia 
się Białej i Czarnej Przemszy. 
Od roku 1846  przez blisko 30 
lat miejsce styku państw roz-
biorowych, tj. Prus (Mysłowi-
ce), Rosji (Niwka, Modrzejów 
- obecnie Sosnowiec) i Austrii 
(Jęzor - obecnie Sosnowiec), 

nazwano Drei Lander Ecke - 
Trójką Trzech Krajów.

W roku 1871 dochodzi 
do zjednoczenia Niemiec. W 
ten sposób obok cesarza Au-
strii oraz cara Rosji pojawił się 
cesarz Niemiec. 15 maja 1873 
roku w Pałacu Schonbrunn 
odbyło się spotkanie cesarza 
Austrii Franciszka Józefa I z 
carem Rosji Aleksandrem II. 
Zawarto konwencję, do któ-
rej przystąpił wkrótce cesarz 
Niemiec Wilhelm I. Właśnie 
dlatego od roku 1873 przyjęła 
się powszechnie używana na-
zwa Drei Kaiser Ecke, - Trójkąt 
Trzech Cesarzy.

Warsztaty zwieńczył spacer 
z przewodnikiem szlakiem 
najciekawszych, zabytkowych 
miejsc Opola. Uczniowie 
zwiedzili najważniejsze obiekty 
historyczne miasta, poznali 
historię - dawnej stolicy Śląska 
i siedzibę książąt śląskich, zwie-
dzili najstarsze kościoły i rynek 
o układzie średniowiecznym. 
Dziedzictwo kulturowe Gór-
nego Śląska często pozostaje 
niezauważone, a opowieści 
o dawnych mieszkańcach są 
zapomniane. Dobrym tego 

przykładem jest miasto Opole, 
które skrywa liczne ślady burz-
liwej historii regionu oraz zapo-
mnianego i często nieznanego 
dziedzictwa. 

Uczniowie Zespołu Szkół 
w Zdzieszowicach mieli okazję 
skonfrontować własną historię 
rodzinną z historią regionu. 
Dla wielu z nich Opole oka-
zało się ciekawym miastem o 
nieznanym dotąd obliczu oraz 
kwestiami związanymi z tożsa-
mością.

Małgorzata Wenszka

O historii i tożsamości na Górnym Śląsku
O trudnych losach Górnoślązaków, mieli okazję dowiedzieć się uczniowie Zespołu Szkół im. Jana Pawła II w Zdzieszowicach, poznając historię 
polsko-niemieckiego pogranicza. Młodzież zwiedziła wystawę pt. „Sąsiedzi - o jednej z najbardziej trwałych granic Europy. Na wschodniej 
rubieży Górnego Śląska” przygotowaną przez Dom Współpracy Polsko-Niemieckiej. 

Uczniowie ZS podczas wizyty w Domu Współpracy Polsko - Niemieckiej.

Prof. dr hab. Marek Białokur opowiada młodzieży o 
historii granic w czasie zaborów.

Na zielonej szkole  
w Mosznej

Już po raz drugi ucznio-
wie Zespołu Szkół Specjal-
nych im. Juliana Tuwima 
w Krapkowicach mieli 
przyjemność uczestniczyć 
w projekcie „Śladami Bio-
różnorodności w Sercu 
Opolszczyzny - bogactwo 
przyrody Gminy Strze-
leczki, Krapkowice oraz 
Powiatu Krapkowickiego” 
realizowanym w ramach 

Regionalnego Programu 
Operacyjnego Wojewódz-
twa Opolskiego. Podczas 
„Zielonej Szkoły – Zamek 
Moszna” odbyły się zajęcia 
z animatorem, podczas, 
których każdy z uczniów 
mógł według swojego po-
mysłu stworzyć swój własny 
herb. Wieczorne zwiedzanie 
zamku, lekcje z eliksirów, 
czyli tajemnicze moce ziół, 
pozwoliły uwierzyć i poczuć 
prawdziwą magię.

Kolejny dzień uczniowie 
spędzili w malowniczych 
plenerach zamku w Mosz-
nej, gdzie odbyły się gry 
terenowe w poszukiwaniu 
skarbów, a w godzinach 
wieczornych uczestniczyli 
w biokaraoke oraz wieczor-
ku tanecznym. – Wszyscy 
uczniowie byli pod wielkim 
wrażeniem, gdy w ostatni 
dzień odbyło się pasowanie 
na członka Akademii Bio-
różnorodności. Zmęczeni, 

ale i pełni wrażeń wróciliśmy 
do szkoły. Bardzo dziękuje-
my za wspaniałą opiekę oraz 
za możliwość wzięcia udziału 
w tak wspaniałym projekcie 
– podsumowuje Aleksandra 
Blach, nauczyciel ZSS w 
Krapkowicach.

Mali olimpijczycy
W piątek, 6 marca 

uczniowie klas I - VI Ze-
społu Szkół Specjalnych w 
Krapkowicach uczestniczyli 

w wojewódzkich zawodach 
„Mały Olimpijczyk”, które 
odbyły się w Kędzierzynie-
-Koźlu. Uczniowie musieli 
pokonać dwanaście stacji, 
m.in. skok przez skakankę, 
rzut lotkami do celu, strzał 
na bramkę, rzut piłką do 
kosza, rzut piłką lekarską , 
czy też precyzyjne odbicia 
piłeczki paletką ping-pon-
gową. Wszyscy dzielnie wy-
konali wszystkie ćwiczenia 

i nasza drużyna zajęła piąte 
miejsce na dziesięć zespołów 
z całego województwa! Indy-
widualnie nasza uczennica 
Kamila Kierek zajęła czwarte 
miejsce w kategorii dziew-
cząt, a uczeń Piotr Luda zna-
lazł się na piątym miejscu w 
kategorii chłopców. Serdecz-
ne gratulacje dla naszych 
wspaniałych sportowców.

(ZSS w Krapkowicach)

Wieści z „Tuwima”

Uroczyste pasowanie na członka Akademii Bioróżnorodności.

Uczestnicy projektu we wnętrzu zamku w Mosznej.
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kom. 504 202 935
www.remontywnetrz.cba.pl

Usługi remontowo 
– wykończeniowe

Piotr Hajduk
Kafelkowanie, malowanie, 

gładzie gipsowe, 
tynki dekoracyjne, 

sufity napinane

Kiosk Numerek
- Lotto, Ksero
- Naprawa obuwia
- Dorabianie kluczy
- Punkt pralni chemicznej
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USŁUGI 
OGÓLNOBUDOWLANE
- budowa domów

- wykończenia wnętrz
- remonty

Rafał Smieszek 
tel. 696 131 211

Pomoc drogowa, 
transport maszyn

605 041 902

601 486 314

TRANS-HOL 
ASSISTANCE

Mówi się, że ten pojazd 
odbudował Warszawę. Ta-
kie modele jeździły także 
po Krapkowicach. To pol-
ski samochód ciężarowy 
średniej ładowności pro-
dukowany w latach 1960-
1971 przez Fabrykę Samo-
chodów Ciężarowych Star 
w Starachowicach. Teraz 
w sobotę 21 marca Stara 
25 będzie można zobaczyć 
na otwarciu sezonu u Sta-
rodawnych w kompleksie 
Amerykan. 

Zaproszeni są wszyscy 
miłośnicy starej motoryzacji 
wraz ze swoimi pojazdami. 
Będą ekscytujące rozmowy 
o dawnej motoryzacji, po-
dziwianie motoryzacyjnych 
perełek, w tym Stara 25. 
Otwarcie odbędzie się bez 
względu na pogodę, a Staro-
dawni przygotowali ognisko, 
przy którym będzie można 
upiec przywieziony ze sobą 
prowiant.

(dodi)

Powitaj wiosnę  
ze Starem

Stowarzyszenie „Starodawni” zaprasza na 
powitanie wiosny ze starą motoryzacją w 
tle. Gwiazdą spotkania będzie Star 25, któ-

ry ostatnie ponad dwadzieścia lat spędził w 
garażu.

Starodawni zapraszają na otwarcie sezonu.

W piątek 6 marca prezes gogolińskiego MKS-u Adrian Kowolik odebrał z rąk wice-
prezesa „Tygodnika Krapkowickiego” Konrada Basska baner, który będzie wisiał w 
czasie meczów  na stadionie MKS w Gogolinie i promował gogoliński MKS. „Tygo-
dnik Krapkowicki” w różnoraki sposób wspiera sport. (nika)

W czasach, gdy każdego 
dnia rośnie liczba okradzio-
nych i oszukanych seniorów 
metodą na wnuczka, takie 
informacje są na wagę złota. 
Roztargniony senior odzy-
ska swoją gotówkę, będzie 
musiał tylko zgłosić się na 
policję.

Do zdarzenia doszło w 
piątek 6 marca przed godzi-
ną 13.00. w „Biedronce”. 
Jedna z klientek znalazła 
rozrzucone na podłodze 

banknoty stuzłotowe. Nie-
zwykłe znalezisko zgłosiła 
do kierowniczki sklepu, a 
ta zawiadomiła policję.  Po 
przejrzeniu zapisu monito-
ringu okazało się, że wypa-
dły starszemu mężczyźnie 
z kieszeni spodni podczas 
robienia zakupów.  Kwo-
ta jest na tyle wysoka, że 
można mniemać, iż była to 
emerytura. 

Na podstawie nagrania 
określono rysopis właści-

ciela gotówki: wiek - ok. 70 
lat, włosy siwe, ubrany w 
czapkę z daszkiem i beżową 
kurtkę oraz odblaskową ka-
mizelkę. Policjanci dyspo-
nują nagraniem i zwery�ku-
ją wygląd osoby, która zgłosi 
się po zgubę. Pieniądze są 
do odebrania u kierownika 
rewiru dzielnicowych w �lii 
komendy powiatowej przy 
ulicy Sienkiewicza.

 (bes)

Zgubił emeryturę?
W supermarkecie przy ulicy Słowackiego w Krapkowicach starszy 
mężczyzna upuścił niechcący gruby zwitek banknotów.  Miał szczę-

ście, bo trafił się uczciwy znalazca. Pieniądze czekają na właściciela 
w wydziale prewencji powiatowej komendy policji. 

Kukułcze odpady
Dokończenie ze str. 1.

Co ciekawe, jak pojecha-
liśmy tam po dwóch dniach, 
okazało się, że ktoś prawdo-
podobnie zorientował się, że 
teren jest obserwowany, bo 
pojawiła się zamknięta bra-
ma oraz tabliczki z zakazem 
wstępu i informacją o mo-
nitoringu… Ani brama, ani 
tabliczki nie przeszkodziły 
jednak służbom wyznaczo-
nym do interwencji w takich 
sprawach do kontroli tego 
terenu. „Tygodnik Krapko-
wicki” zadziałał na trzech 
frontach. Powiadomiliśmy 
starostę Macieja Sonika, 
wiceburmistrza Andrzeja 
Brzezinę oraz Wojewódzki 
Inspektorat Ochrony Śro-
dowiska. Wszyscy zaintere-
sowali się sprawą (choć jedni 
bardziej, inni mniej).

WIOŚ odesłał nas do 
gminy:

- W trybie ustawy o 
odpadach w pierwszej kolej-
ności powinien tu zadziałać 
organ samorządowy, na 
którego terenie sytuacja wy-
stąpiła – stwierdziła zastępca 
Wojewódzkiego Inspektora 
Ochrony Środowiska Barba-
ra Jankowska. – Gmina po-
winna wysłać tam więc straż 
miejską i zrobić rozeznanie, 

sprawdzić czyj to teren, czy 
były wydane zezwolenia i tak 
dalej. Jeśli okazałoby się, że 
sprawa wykracza poza kom-
petencje samorządu, wtedy 
będzie on wnioskował do 
nas o kontrolę. My będzie-
my monitorować tę sprawę 
zresztą tak czy inaczej i do-
brze byłoby, jakby burmistrz 
poinformował nas, jakie tam 
zapadną ustalenia.

Niemal równocześnie na 
miejscu pojawiła się krap-
kowicka straż miejska oraz 
przedstawiciele starostwa 
powiatowego. Po wspólnej 
wizji ustalono, że sprawę 
przejmują urzędnicy po-
wiatowi, gdyż w 2017 roku 
starostwo wydało zezwolenie 
�rmie z Szydłowca Śląskiego 

na zbieranie opon w tym 
miejscu. Nie było to zresz-
tą pierwsze postępowanie 
sprawdzające dotyczące 
sposobu wywiązywania się 
�rmy z zapisów zezwolenia: 
dwa lata wcześniej dotyczyło 
ono braku ogrodzenia… 
Tym razem wizja lokalna 
urzędników też potwierdziła 
nieprawidłowości:

- Stwierdziliśmy, że od-
pady nie są magazynowane 
zgodnie z posiadanym ze-
zwoleniem – relacjonowała 
na gorąco po wizji dyrektor 
wydziału zajmującego się 
sprawami ochrony środo-
wiska Katarzyna Gondek–
Jaśkowska. - Zezwolenie 
dotyczy opon i odpadów gu-
mowych, natomiast my nie 

jesteśmy w stanie stwierdzić 
w przypadku niektórych 
substancji, z czym mamy do 
czynienia, bo nie są opisane. 
Dlatego wystąpimy do �rmy 
o dostarczenie nam karty 
charakterystyki odpadów. 
Ponadto podmiot ten zosta-
nie wezwany do zaniechania 
naruszeń, a jest to m.in. 
magazynowanie odpadów w 
sposób niezgodny z zezwo-
leniem. Powinny one być 
posegregowane i opisane, 
powinny być utworzone 
ścieżki transportu i teren po-
winien być dokładnie ogro-
dzony. Bramę zastaliśmy na 
miejscu, była zamknięta, ale 
dało się wejść od tyłu…

Pani dyrektor poinfor-
mowała nas, że jeżeli �rma 
w określonym terminie 
po wezwaniu do usunięcia 
nieprawidłowości nie zrobi 
tego, zostanie wszczęte po-
stępowanie zmierzające do 
cofnięcia zezwolenia wraz 
z nakazem usunięcia odpa-
dów.

Do sprawy wrócimy.

(bes), fot. (kb)

Wizja lokalna urzędników potwierdziła nieprawidłowości.
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>> JAK NADAĆ OGŁOSZENIE
Przyjdź do Redakcji 

Krapkowice,  
ul. Sienkiewicza 9

Koszt: 13 zł za każde 10 słów

Wyślij sms:
Wyślij sms na numer 79567 o 
treści TK. po kropce wpisując 

treść ogłoszenia (do 160 
znaków, bez polskich znaków). 

Koszt smsa 11,07 zł.1. 2.
Przyjmiemy do sprzedaży  

i wynajmu domy, mieszkania, działki, lokale, aktualna oferta biura 
na stronie internetowej: www.investdom.pl lub w biurze Investdom  
Nieruchomości ul. Opolska 3, 47-300 Krapkowice, tel. 77 466 50 38

Docieplenia, 
tynki 

maszynowe, 
gładzie,  
regipsy.

Tel. 602 139 443

• NOWA INWESTYCJA DE-
WELOPERSKA! APARTA-
MENTY NA PRUSA Kom-
fortowe mieszkania z ta-
rasem lub ogródkiem do 
wyłącznego korzystania, 
z przynależnym garażem 
i miejscem postojowym. 
Budowa ruszyła! www.na-
prusa.investdom.pl więcej 
na www.investdom.pl tel. 
77 466 50 38, 666 857 858 
, 666 312 818

• MIESZKANIA

• Krapkowice, 3pkł, 78m2, 
Ip, OGRÓDEK, piwnica, do 
remontu, 169 000 zł, wię-
cej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38, 666 857 
858 (12183)

• Zdzieszowice, 3pkłwc, 
64m2, Ip, balkon, piwni-
ca, stan dobry, 175 000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl tel. 77 466 50 38, 666 
312 818 (13153)

• Krapkowice, XXX-lecia, 
4pkłwc, 64m2, IIIp, bal-

kon, piwnica, stan dobry, 
225 000 zł, więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 
38, 666 312 818 (12889)

• DOMY

• Racławiczki, wolno sto-
jący, 160m2, działka 13 a, 
do remontu, 160 000 zł 
więcej na www.investdom.
pl tel. 77 466 50 38, 666 
312 818 (11254)

• Górażdże, wolno stoją-
cy, 120m2, działka 67 a, do 
remontu, 170 000 zł więcej 
na www.investdom.pl tel. 
77 466 50 38, 666 312 818 
(10900)

• Stradunia, wolno stoją-
cy, 108 m2, działka 11,5 
a, stan dobry, 220 000 zł, 

więcej na www.investdom.
pl tel. 77 466 50 38,  666 
312 818 (11477)

• Zielina,  wolno stoją-
cy, 150 m2, działka 49,80 
a, 255 000 zł, więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 
466 50 38,  666 312 818  
(11476)

• Dobra, jednorodzinny, 
212m2, podpiwniczony, 
działka 8a, STAN SURO-
WY, 289 000 zł, więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 
466 50 38,  666 857 858 
(12396)

• Twardawa, wolno sto-
jący, 200m2, działka 
23,43 a, do adaptacji, 300 
000 zł więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 
50 38, 666 312 818 (11345)

• Żywocice, dwurodzinny, 
250m2, działka 10,29 a, 
stan dobry, 440 000zł wię-
cej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38,  666 312 
818  (11487)

• Rozwadza, dwurodzin-
ny, 240m2, działka 23 a, 
stan dobry, 459 000zł wię-
cej na www.investdom.pl 
tel. 77 466 50 38,  666 312 
818  (12858)

• Gogolin, dwurodzin-
ny, 158m2, działka 7 a, 
stan b.dobry, garaż, 489 
000 zł więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 
50 38,  666 857 858 (2255)

• K r a p k o w i c e - O t m ę t , 
bliźniak, 114 m2, dział-
ka 3,4 a, stan dobry, 499 
000 zł, więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 
50 38,  666 312 818  

• Gogolin, wolno stoją-
cy,168 m2, działka 13a, 
plus warsztat, 590 000 zł 
więcej na www.investdom.
pl tel. 77 466 50 38,  666 
857 858 (11816)

• Krapkowice, wielo-
rodzinny, 7p3k3ł, 275 
m2, działka 5 a, stan do-
bry,  639 000zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 
466 50 38,  666 312 818  
(13004)

• DZIAŁKI

• Malnia, budowlana, 
5,4 a, media w grani-
cy, 49 000 zł więcej na 

www.investdom.pl tel. 77 
466 50 38,  666 857 858 
(12467)

• Chorula, budowlana, 
14 a, media w granicy, 
79 000 zł więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 
50 38,  666 857 858 (7435)

• Chorula, budowlana, 
27,86 a, media w granicy, 
85 000 zł, więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 
50 38,  666 857 858 (9053)

• Gogolin-Zakrzów, budow-
lana, 44 a, media w granicy, 
85 000 zł, więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 
38,  666 857 858 (12888)

• Malnia,  budowlana, 48 a, 
media w granicy, 130 000 zł 
więcej na www.investdom.
pl tel. 77 466 50 38, 666 857 
858 (12857)

• Odrowąż,  budowla-
na, 26 a, media w grani-
cy, 159 360 zł więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 
466 50 38,  666 857 858 
(12316)

• LOKALE

• Krapkowice, ul. Opol-
ska, handlowo-usługo-
wy, 104 m2 parter, witry-
ny, 239 000 zł, więcej na 
www.investdom.pl tel. 77 
466 50 38,  666 312 818  
(12821)

MEDIASERWIS
Naprawy domowe:
- telewizorów, anten satelitarnych 
  i naziemnych
- laptopów, tabletów i nawigacji 
- montaż anten satelitarnych
  i naziemnych.

Malnia, ul. Opolska 22, 
tel. 467 17 43, 

kom. 604 782 443

Krapkowice, ul. Rybacka 1, tel./fax 77 446 03 69

Otmêt, ul. Damrota 10

www.ezegary.pl

NIERUCHOMOŚCI
• Poszukujemy osób 
zainteresowanych zaku-
pem lokalu o pow. 67 m2 
położonego w Krapkowi-
cach. Telefon: 697 97 97 

85 lub 609 84 66 40.

• Kupię mieszkanie tel. 
796 791 716

• 
• 

PRACA
• Przyjmiemy ucznia na 
praktyczną naukę w za-
wodzie stolarza. Praktyki 
w Krapkowicach. Tel. 77 
466 13 93.

eprasa.pl 58b219c410

http://www.tygodnik-krapkowicki.pl/
http://www.investdom.pl/
http://www.investdom.pl/
http://www.investdom.pl/
http://www.investdom.pl/
http://www.investdom.pl/
http://www.investdom.pl/
http://www.investdom.pl/
http://www.investdom.pl/
http://www.investdom.pl/
http://www.investdom.pl/
http://www.investdom.pl/
http://www.investdom.pl/
http://www.ezegary.pl/


Nr 10 (1139) 10 marca 2020 r. • www.tygodnik-krapkowicki.pl22

Wysyłają SMS-a z proś-
bą o dopłatę za zamówioną 
przesyłkę w kwocie 0,89 zł. 
Kobieta kliknęła w podany 
w wiadomości link i zrobiła 
przelew na żądaną kwotę. 
W rzeczywistości z jej konta 
zniknęło prawie 3 tys. zło-
tych. W każdym przypadku, 
gdy chodzi o pieniądze, 
pamiętajmy o zasadzie ogra-
niczonego zaufania. Nie 
wchodźmy na dołączone do 

wiadomości linki i nie lo-
gujmy się przez nie na swoje 
konta bankowe.

Internetowi oszuści co-
raz chętniej podszywają się 
pod �rmy kurierskie i wy-
syłają SMS-y z informacją 
o konieczności dopłaty do 
przesyłki. Zazwyczaj kwo-
ta, jaką należy wpłacić, jest 
niska - w granicach 1 zł. W 
wiadomości podany jest tak-
że link, który przekierowuje 

potencjalną o�arę na stronę 
łudząco podobną do strony 
banku bądź operatora płat-
ności, gdzie nieświadoma 
osoba wprowadza wrażliwe 
dane dotyczące konta, takie 
jak login czy hasło. Tym sa-
mym umożliwia oszustowi 
przechwycenie tych danych. 
Ktoś, kto często otrzymuje 
paczki, może być  łatwym 
celem dla przestępców, 

zwłaszcza jeśli oczekuje aku-
rat na przesyłkę.

Dwa dni temu o�arą ta-
kiego oszustwa padła miesz-
kanka Nysy, która otrzymała 
wiadomość SMS z prośbą o 
dopłatę do przesyłki w wyso-
kości 0,89 zł. Kobieta klik-
nęła w link dołączony do 
otrzymanej wiadomości, 
po czym przelała „brakują-
cą kwotę”. Jak się później 
okazało, z jej konta zamiast 

niewielkiej sumy, zniknęło 
prawie 3 tys. złotych.

Kilka wskazówek jak 
uchronić się przed tego typu 
oszustwami:

- przede wszystkim nie 
wchodźmy na dołączone do 
wiadomości linki i nie lo-
gujmy się przez nie na swoje 
konto bankowe,

- jeśli nam się to zdarzy, 
dokładnie sprawdzajmy, na 
jakiej stronie się znajdujemy,

- czytajmy dokładnie 
wiadomości od rzekomych 
operatorów czy kurierów.

Poświęcenie kilku se-
kund na sprawdzenie, jaką 
transakcję mamy zaakcep-
tować, może uratować nas 
przed stratą pieniędzy.

(mar)

Uważajmy na fałszywe SMS-y od oszustów
Oszuści wymyślają wciąż nowe metody, by wyłudzić od nas pieniądze. Tym razem podszywając się pod firmę kurierską, skontaktowali się z 
mieszkanką Nysy, ale o takich przypadkach mówiło się też w Krapkowicach. Jaki działają oszuści? 

Dopiero co decyzję o 
emisji obligacji komunal-
nych podjęli radni rady 
miejskiej Krapkowic, a te-
raz podobną uchwałę prze-
głosowali radni powiatu. 
Te powiatowe będą, jednak  
znacznie mniejsze. Wyemi-
towane będą w liczbie 3 
tys. sztuk o wartości nomi-
nalnej 1 tys. zł każda, czyli 
w sumie na łączną kwotę 
3 mln zł (przypomnijmy 
- obligacje jakie ma wyemi-
tować w tym roku gmina to 
22 mln zł). W uchwale nie 
określono terminu emisji – 
ma ona nastąpić w maksy-
malnym terminie do końca 
grudnia br. W praktyce 
prawdopodobnie będzie  to 
wiosna.  Wykup planowany 

jest  począwszy od 2022 do 
2028 roku.

- Ta uchwała daje upo-
ważnienie dla zarządu 
powiatu, by mógł ogłosić 
konkurs i wyłonić oferenta, 
który zajmie się emisją – 
tłumaczyła skarbnik powia-
tu Ilona Adamkiewicz. 

Podczas sesji doszło do 
małej konsternacji, gdy 
radny MN Krystian Ko-
mander zapytał czy emisja 
tych obligacji jest związa-
na z przebudową mostu 
w Krapkowicach. Jak 
pisaliśmy w poprzednim 
wydaniu „TK”, burmistrz 
zwrócił się z pismem do 
starosty o przyśpieszenie 
wypłaty zadeklarowanego 
przez powiat wsparcia �-

nansowego w wysokości 4 
mln zł. Starosta zgodził się 
spotkać, by podyskutować 
o takich możliwościach, ale 
zaapelował w odpowiedzi, 
by trzymać się ustaleń, bo 
powiat ma opracowany 
plan �nansowy i takie 
wsparcie planowane jest 
w nim na koniec roku… 
Pozostali radni (w sumie na 
sesji było ich tylko 14) oraz 
skarbniczka wyprowadzili 
jednak Komandra z błędu:

- Cel jest określony 
w uchwale: to pokrycie 
planowanego de�cytu na 
2020 rok – wyjaśniała Ilona 
Adamkiewicz.     

Emisja była planowana 
już w momencie konstru-
owania tegorocznego bu-

dżetu, nie można też mówić 
o jej przyspieszeniu,  nie 
wiadomo nawet dokładnie 
kiedy ona nastąpi.  I to nie 
obligacje były powodem 
zwołania sesji nadzwy-
czajnej. Uchwała została 
dodane do porządku, a 
sesję trzeba było zwołać z 
powodu korekty wydatków. 
Główny powód to pilna ko-
nieczność  zwiększenia ich 
na projekt „Bliżej rodziny 
i dziecka” o kwotę 3 887 
zł na zakup wyposażenia 
domu, w którym zostanie 
utworzony rodzinny dom 
dziecka. Taka placówka – 
kolejna w powiecie – ma 
zacząć działalność od kwiet-
nia w Gogolinie. 

 Dopisano również  wy-
datek znacznie wyższy  -  300 

tys. zł na  podwyższenie ka-
pitału spółki Krapkowickie-
go Centrum Zdrowia, o któ-
re prezes spółki zwrócił się z 
pismem do zarządu powiatu. 
Prezes Marcin Misiewicz też 
był obecny na sesji oraz na 
zwołanym przed nią posie-
dzeniu komisji i wyjaśniał, że 
wyższy kapitał  pozwoli spół-
ce na działania inwestycyjne. 
Chodzi przede wszystkim o 
zakup  aparatury do biopsji 
trzustki, wymianę kotła 
gazowego w przychodni 
przy ulicy Szkolnej i zakup 
histeroskopu (urządzenia do 
specjalistycznej diagnostyki 
stanu wewnętrznej ściany 
macicy przy niepokojących 
zmianach) .

- Biopsja trzustki to 
kolejne badanie, które bę-

dziemy wykonywać jako 
jeden z nielicznych szpitali 
w województwie opolskim, 
obecnie  robi się to tylko 
w Nysie  i Szpitalu Woje-
wódzkim w Opolu – mówił 
Misiewicz. - W tej puli 
są też wydatki na remont 
oddziału wewnętrznego, 
mamy tam 3 sale, które nie 
posiadają dostępu do gazów 
medycznych, cały odział 
będzie też m.in. malowa-
ny… 

Trzecia z podjętych 
uchwał dotyczyła wielolet-
niej prognozy �nansowej, 
do której wprowadzono 
zmiany m.in. wynikające z 
planu emisji obligacji. 

 (bes)

Obligacje komunalne i pieniądze dla szpitala 
Radni krapkowickiej rady powiatu zebrali się w minionym tygodniu na nadzwyczajnej sesji. Podjęte zostały na niej 3 uchwały – wszystkie 
dotyczące finansów.
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FELIETON
rzymrużonym 

o   iemk
P

Biuro Rachunkowe DORGO s.c.
Krapkowice, ul. Sienkiewicza 9

Prowadzimy Księgi rachunkowe, 
 Ewidencje podatkowe, Kadry, Płace, Doradztwo 

 w zakresie prowadzonej działalności gospodarczej
RABATY DLA NOWYCH KLIENTÓW
tel. 692 400 119, www.dorgo.pl

Strachy na lachy
To staropolskie powiedzenie bardzo często jest nader pasują-

ce do różnych życiowych sytuacji. W zasadzie „lachy”, powinno 
pisać się z dużej litery „L”, bowiem to dawna nazwa Polaków, 
zwanych także Lachami. Samo powiedzenie odnosi się do cha-
rakteru naszych krajan, mężnych i odważnych, których niełatwo 
przestraszyć. Obecnie używa się tego stwierdzenia, kiedy czegoś 
przesadnie się boimy lub wyolbrzymiamy jakąś sytuację, strasząc 
nią interlokutorów, bądź wtedy, kiedy dodajemy sobie animu-
szu.

Bo często bywa tak, że czegoś tam się w życiu obawiamy, 
a później okazuje się to niewarte tych obaw. Daleki jestem od 
spiskowych teorii. Jednak gdzieś tam z tyłu głowy zawsze świta 
myśl, czy aby działanie pewnych grup nacisku, producentów, 
korporacji czy też decydentów na różnych szczeblach władzy, ce-
lowo nie wywołuje jakiegoś kryzysu, by promować dany towar, 
np. leki czy eskalować zbrojenia. Przypomnijmy sobie niedawną 
„wojnę” pomiędzy producentami mięsa ze hodowcami drobiu. 
Ileż wmawiano społeczeństwu o szkodliwości danego pożywie-
nia, a przy okazji wychwalano zalety tego, produkowanego przez 
siebie. I co z tego wyniknęło? Ano nic. Jedni się wzbogacili, 
inni zbankrutowali. Tak jest niemal ze wszystkim. Cała zimna 
wojna z II połowy XX w., polegała na wywoływaniu paniki i 
określonych zachowań. W szkołach na tzw. przysposobieniu 
obronnym, uczono dzieci obsługi masek gazowych, kazano 
odszukiwać schrony, teoretycznie atomowe, choć najczęściej 
ceglane i liche z czasów II wojny światowej lub jeszcze starsze. I 
po co? Co by to wszystko dało wobec realnej wojny atomowej? 
Nic. Teraz straszą nas ciągle zagrożeniem militarnym i ekspan-
sjonistycznymi zakusami naszego Wielkiego Brata ze Wschodu, 
bo jesteśmy teraz krajem w NATO i będziemy pierwszym celem 
ataku, i tym podobne. 

Straszą nas globalnym ociepleniem, smogiem, zanieczyszcze-
niami wód, pustynnieniem krajobrazu, brakiem lekarzy, ujemnym 
bilansem demogra�cznym i Bóg raczy wiedzieć, czym jeszcze. 
Teorie spiskowe są stare jak świat. To przecież już stowarzyszenia 
tajnych zakonów i wolnomularzy miały posiąść tajemnice dzia-
łania świata i kierować potajemnie jego losami. Literatura pełna 
jest różnej maści przepowiedni, choćby Saby czy Nostradamusa. I 
co? I nic. I być może jesteśmy świadkiem kolejnego szału strachu, 
który przelewa się przez cały świat w związku z epidemią czy pan-
demią (nie przesadzajmy) koronawirusa. 

W doniesieniach medialnych chyba za dużo jest paniki. Po 
co jest ona wywoływana – dzisiaj trudno zgadnąć. Niedługo się 
okaże. Zapewne w jakiejś mierze troską o zdrowie społeczeństw, 
ale być może stoi za tym jakiś farmaceutyczny koncern. Wcale 
bym się nie zdziwił. Bo oto epatuje się nas liczbami, zakaże-
niami, czerwonymi plamami na mapie świata zainfekowanych 
obszarów. W niemieckich Aldikach pustoszeją półki sklepowe. 
Podobnie w Szwajcarii. Ludzie poszaleli, ogłupieni przez propa-
gandę. Łażą po ulicach w maskach, jakby to rzeczywiście miało 
ich uchronić przed zarażeniem. A to przecież nosiciele wirusa 
powinni nosić maski, by ewentualnie nie rozsiewać zarazków, 
choć i ta metoda jest wielce zawodna. Na Litwie wstrzymano 
pracę parlamentu, zamknięto parę miast we Włoszech. A prócz 
Italii liczby zarówno zarażeń jak i zgonów to pojedyncze przy-
padki. Lecz zapewne upadną liczne branże, które nie mogą 
sprzedawać swoich wyrobów czy usług. I chyba jednak o to 
głównie chodzi. Bo nikt nie informuje społeczeństwa, prócz 
nielicznych, często żartobliwie katastro�cznych  memów w in-
ternecie, że dotychczas zmarli z powodu koronawirusa, to prze-
ważnie ludzie leciwi, posiadający wiele schorzeń dodatkowych, 
o słabych organizmach,  a tenże wirus wywołał u nich zapalenie 
płuc, co spowodowało zgon. 

Ileż ludzi zmarło w tym czasie na grypę, którą zarazili się 
choćby w publicznych środkach transportu, ileż ludzi nabawiło 
się podczas szpitalnego leczenia zapalenia płuc, co spowodowało 
ich odejście z tego świata? Setki tysięcy. To jest przerażające. Bo 
jakoś co kilka lat mamy a to SARS, a to grypę „Hongkong”, pta-
sią, hiszpankę i inne. I znowu trzeba zadać pytanie – i co z tego? 
Ktoś umarł, z paniką ludzie się oswoili, po czasie zapomnieli i 
życie toczy się nadal. O zdrowie trzeba dbać. Rzeczywiście często 
myć ręce, dobrze się odżywiać,  dostarczać organizmowi witamin, 
wietrzyć pomieszczenia. Bo jak będziemy zdrowi, to nawet, jak 
nas ktoś koronawirusem zainfekuje, to może nawet tego nie od-
czujemy, bo u 80% zarażonych choroba przebiega bezobjawowo. 

Tak więc, może nie są to klasyczne „strachy na lachy”, ale 
zapewne coś w tym jest. Nie dajmy się zwariować.

Wawrzyniec Jasiński
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Energetyka Cieplna Opolszczyzny 

poszukuje pracownika na stanowisko 
TECHNIK ELEKTROENERGETYK 

miejsce pracy: Krapkowice, ul. 3 Maja 39 (ciepłownia) 
 

Główne zadania przewidziane do realizacji to: 
 
1. Eksploatacja i remonty maszyn i urządzeń elektroenergetycznych, 

lokalizowanie i usuwanie awarii. 

2. Obsługa urządzeń energetycznych w ciepłowni w Krapkowicach. 
 

Wymagane kwalifikacje i predyspozycje : 
 
1. Wykształcenie średnie lub zawodowe o profilu elektrycznym, 

elektromechanicznym lub mechatronicznym. 

2. Gotowość do pracy w systemie zmianowym . 
3. Uprawnienia  energetyczne gr. 1 do wykonywania pracy na 

stanowisku eksploatacji. 
4. Doświadczenie zawodowe – praca na utrzymaniu ruchu przy 

urządzeniach energetycznych . 
 

 
Zgłoszenia prosimy składać do dnia 31 marca 2020r. na adres 
eco@ecosa.pl  
 
 

Powiatowy Urząd Pracy w Krapkowicach informuje, 

że  pozyskał nowe środki na 2020 rok w ramach 

Krajowego Funduszu Szkoleniowego.

 Ze środków Krajowego Funduszu Szkoleniowego 

mogą skorzystać wszyscy pracodawcy z  terenu powiatu krapkowickiego, 

którzy chcą podnieść swoje kwali�kacje 

lub kwali�kacje swoich pracowników zatrudnionych na umowę o pracę. 

Wnioski w ramach KFS są  przyjmowane do 31 marca 2020 roku.

 Jednocześnie informujemy, że Powiatowy Urząd Pracy w Krapkowicach

pozyskał nowe środki na 2020 rok na realizację zadań 

wynikających z ustawy takich jak:

• staże 

• szkolenia

• bony na zasiedlenie 

• bony zatrudnieniowe

• prace interwencyjne

• refundowane stanowiska pracy

• rozpoczęcie działalności gospodarczej 

• do�nansowanie  wynagrodzenia za zatrudnienie bezrobotnego powyżej 
50. roku życia

Wnioski można składać na bieżąco, 

w sekretariacie Powiatowego Urzędu Pracy w Krapkowicach 

od poniedziałku do piątku w godzinach od 7.30. do 15.30, 

tel. 77 44 66 630
Zapraszamy!

Pracodawco!
Skorzystaj z naszej oferty

Gościem sceny Zamkowego Młyna będzie tym razem „Zimałek Duet” w programie 
autorskim pt. „Perspektywa Okolicy”. W skład duetu wchodzą: Grzegorz Zimałka 
- gitara elektroklasyczna, śpiew (autor tekstów i muzyki) oraz Daniel Siedlok - gita-
ra elektryczna. Lider duetu, Grzegorz Zimałka to piosenkarz, który jest laureatem i 
uczestnikiem wielu festiwali piosenki autorskiej, poetyckiej czy turystycznej. Przez 
pewien czas podróżował po Europie koncertując w najprzeróżniejszych miejscach – na 
festiwalach, w klubach, na ulicy czy w pociągu. Repertuar duetu to piosenki piękne, 
optymistyczne, bardzo melodyjne i wciągające publiczność do wspólnej zabawy. Ser-
decznie zapraszamy.

Data: 13 marca 2020, godz. 19.30 (prosimy o punktualne przybycie)

Miejsce: Restauracja Zamkowy Młyn, ul. Młyńska 3, Krapkowice

Wstęp: Bezpłatny

Rezerwacja stolika: tel. 535 414 799

„Zamkowy Młyn”  
zaprasza na koncert

Burmistrz Krapkowic ogłasza konsultacje społeczne projektu uchwały w sprawie zmiany 
Uchwały Nr XV/200/2016 Rady Miejskiej w Krapkowicach z dnia 18 marca 2016 roku  

w sprawie przyjęcia ,,Planu gospodarki niskoemisyjnej Gminy Krapkowice” 

Przedmiot konsultacji: Przedmiotem konsultacji społecznych jest projekt uchwały w sprawie zmiany Uchwały 
Nr XV/200/2016 Rady Miejskiej w Krapkowicach z dnia 18 marca 2016 roku w sprawie przyjęcia ,,Planu 
gospodarki niskoemisyjnej Gminy Krapkowice”. 

Cel konsultacji: Konsultacje społeczne przeprowadza się w celu poznania opinii mieszkańców Miasta i Gminy 
Krapkowice posiadających czynne prawo wyborcze oraz organizacji pozarządowych i podmiotów, o których 
mowa w art. 3 ust. 3 ustawy z dnia 24 kwietnia 2003 r. o działalności pożytku publicznego i o wolontariacie, 
których statutowym celem działania jest ochrona środowiska działających na terenie Gminy Krapkowice doty-
czących projektu uchwały w sprawie zmiany ,,Planu gospodarki niskoemisyjnej Gminy Krapkowice”.

Termin konsultacji:

- Termin rozpoczęcia konsultacji: 11 marca 2020 r.

- Termin zakończenia konsultacji: 31 marca 2020 r. do godz.15:30.

Forma konsultacji: Konsultacje społeczne przeprowadza się w formie elektroniczneji pisemnej. Uwagi i wnio-
ski wraz z uzasadnieniem proponowanych zmian należy zgłaszać na „formularzu konsultacji” w terminie od 11 
marca 2020 r. do 31 marca 2020 r.do godz.15:30.

Wypełnione formularze należy przesłać do Wydziału Gospodarki Gruntami, Rolnictwa i Ochrony Środowiska 
za pośrednictwem poczty elektronicznej na adres: z.knura@krapkowice.pl lub złożyć w sekretariacie Urzędu 
Miasta i Gminyw Krapkowicach, 47-303 Krapkowice, ul. 3 Maja 17.

Niezgłoszenie uwag i wniosków w terminie (decyduje data wpływu do Urzędu) oznacza rezygnację z prawa do 
ich wyrażenia.

Zasięg terytorialny konsultacji: Podmiotami uprawnionymi do udziału w konsultacjach społecznych są 
mieszkańcy Miasta i Gminy Krapkowice posiadający czynne prawo wyborcze oraz organizacje pozarządowe i 
podmioty, o których mowa w art. 3 ust. 3 ustawy z dnia 24 kwietnia 2003 r. o działalności pożytku publicznego 
i o wolontariacie, których statutowym celem działania jest ochrona środowiska, działających na terenie Gminy 
Krapkowice.

Komórka odpowiedzialna za przeprowadzenie konsultacji:

Wydział Gospodarki Gruntami, Rolnictwa i Ochrony Środowiska - Urząd Miasta i Gminy Krapkowice tel. 
77 44 66 805.

Projekt uchwały w sprawie zmiany Uchwały Nr XV/200/2016 Rady Miejskiej w Krapkowicach z dnia 18 
marca 2016 roku w sprawie przyjęcia ,,Planu gospodarki niskoemisyjnej Gminy Krapkowice” wraz z formu-
larzem konsultacji dostępny jest na stronach internetowych Urzędu Miasta i Gminy Krapkowice: www.bip.
krapkowice.pl; www.krapkowice.pl, oraz na tablicy ogłoszeń w siedzibie Urzędu.
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Nasi najmłodsi milusińscy 
- nasi przyszli Czytelnicy

Sandra Stefanowska
z Mieszkowic
ur. 1 III 2020 r.

córka Anity i Marka
3740 g, 55 cm

Michasia Radowska
z Głubczyc

ur. 1 III 2020 r.
córka Magdaleny i Krzysztofa

4270 g, 53 cm

Aleksander Hachynsyy
z Krapkowic

ur. 28 III 2020 r.
syn Tatiany i Pawła

3690 g, 57 cm

Zuzanna Duda
ze Strzeleczek

ur. 28 II 2020 r.
córka Patrycji i Tomasza

3780 g, 56 cm

Miłosz Kowalski
ze Zdzieszowic
ur. 28 II 2020 r.

syn Kamili i Łukasza
3980 g, 58 cm

Mateusz Cibis
z Wróblina

ur. 28 II 2020 r.
syn Sabiny i Michała

2830 g, 54 cm

Malwina Nowicka
z Żywocic

ur. 4 III 2020 r.
córka Kariny i Piotra

4200 g, 56 cm

Pola Ksiądzyna
z Opola

ur. 24 II 2020 r.
córka Alicji i Tomasza

3100 g, 54 cm

Staś Wróblewski
z Opola

ur. 27 II 2020 r.
syn Natalii i Adama

3580 g, 55 cm

Gminny Ośrodek Kultury w Strzeleczkach  
oraz Gminna Biblioteka Publiczna w Strzeleczkach 

ogłaszają nabór na stanowisko 
Głównego Księgowego 

Praca w pełnym wymiarze godzin
Szczegóły pod nr tel. 774669696  

oraz na stronie internetowej www.strzeleczki.pl  
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Krzyżówka dla rozrywki

W czasie zebrania doko-
nano wyboru nowych władz 
klubu na kolejną czteroletnią 
kadencję. Poprzedni zarząd 
w składzie: Michał Chudala, 
(prezes) Bertold Szywalski, 
Józef Nossol (wiceprezesi) 
Rafał Pieczyk (skarbnik) 
oraz członkowie zarządu 
Artur Siekiera i Roman Ol-
brich  podał się do dymisji. 
Walne zebranie  w czasie 
obrad dokonało wyboru 
nowych władz klubu na ko-
lejną kadencję. Funkcję pre-
zesa zarządu objął Ireneusz 

Wodniak, Robert Bartela i 
Karol Szczepanek – funkcje 
wiceprezesów, Sabina La-
sman i Fabian Kipka zostali 
członkami zarządu. Komisję 

rewizyjną tworzą Lucjan 
Król, Roman Olbrich oraz 
Krzysztof Siudak.

Joanna Bassek,  
fot. Żywocice

Przed sobotnim meczem 
rzeszowianki miały 3 punkty 
straty do Otmętu, a ich ewen-
tualna wygrana w Krapkowi-
cach znacznie „spłaszczyłaby” 
tabelę w jej górnych rejonach. 
Jesienią krapkowiczanki wy-
grały w stolicy Podkarpacia 
minimalnie (30-28 - przyp. 
red.) dlatego kibice spodzie-
wali się wyrównanego i zacię-
tego spektaklu. Fani drużyny 
biało-zielonych byli sprawca-
mi uśmiechów na twarzach 
piłkarek obu zespołów prak-
tycznie jeszcze przed rozpo-
częciem meczu. Z pierwszym 
gwizdkiem arbitra poleciały 
bowiem na parkiet dziesiątki 
tulipanów, a z trybun męskim 
głosem niosło się tradycyjne 
„wszystkiego najlepszego”. W 
ten oto sposób krapkowiccy 
kibice uczcili przypadające na 
następny dzień święto kobiet, 
a te odwzajemniły się cieka-
wym widowiskiem jeśli chodzi 
o sportowe walory. Po tra�eniu 
na 1-0 przez Agnieszkę Gołą-

bek na kolejne prowadzenie 
miejscowe czekały do 12. 
minuty, bo na moment inicja-
tywę przejęły ich rywalki. Dwa 
gole Marceliny Migoń przy-
niosły wynik 6-5 dla Otmętu, 
ale niedługo potem znowu 
mieliśmy remis (9-9). Od tego 
momentu szczypiornistki tre-
nera Macieja Haupy podkrę-
ciły tempo wykorzystując przy 
tym osłabienie przeciwniczek. 
Pięć zdobytych goli z rzędu 
pozwoliło złapać głębszy od-

dech, lecz rzeszowska młodzież 
nie odpuszczała i tuż przed 
przerwą zdołała odrobić część 
strat przegrywając ledwie 13-
15. W ciągu 5. minut drugiej 
części gry bramkowy „trójpak” 
zaliczyła szalejąca na skrzydle 
Sabina Orlik i znowu zrobiło 
się odrobinę spokojniej, bo 
Otmęt miał w zapasie 5 tra�eń 
(19-14). Gdy w 47. minucie 
na 27-19 rzuciła Aleksandra 
Kuźnik zwycięstwo było już 
na wyciągnięcie ręki, tym bar-

Przed nowym zarządem stoją nowe wyzwania.

Nowy sternik w LZS Żywocice
W poniedziałek 2 marca w szkole w Żywocicach odbyło się nadzwy-

czajne walne zebranie członków LZS Żywocice.

Piłka ręczna – II liga kobiet

Znowu wygrały
Po wyjazdowym zwycięstwie przed tygodniem w Michałkowicach 
krapkowickie piłkarki ręczne dorzuciły wygraną przed własną pu-

blicznością. Otmęt pokonał rzeszowski Handball różnicą 7 goli i 
utrzymał drugą lokatę w tabeli.

dziej że rozkręcone na dobre 
gospodynie nie zwalniały tem-
pa. W końcówce pojedynku 
szkoleniowiec miejscowych dał 
pograć tym podopiecznym, 
które siedziały dotąd na ław-
ce, a te stanęły na wysokości 
zadania utrzymując bezpieczną 
przewagę do końcowej syreny.  
- Z Rzeszowem grało się o tyle 
trudno, że te młode dziew-
czyny wyszły na nas wysoko. 
Udało nam się znaleźć sposób 
na to, a wyjątkowo dobrze 
szła nam dzisiaj gra z kontry, 
po których to akcjach wielo-
krotnie zdobywałyśmy gole. 

Spora w tym zasługa „Osy”, 
czyli naszej bramkarki, która 
dalekimi podaniami otwierała 
nam drogę do bramki. To, że 
mamy najlepszych kibiców w 
Polsce wiadomo nie od dziś, 
a ten niecodzienny pomysł z 

kwiatami sprawił nam wiele 
przyjemności. Bardzo im za to 
dziękujemy i mam nadzieję, 
że zrewanżowałyśmy się niezłą 
grą – zaznaczał rozgrywająca 
Otmętu, Agnieszka Blozik. 

(raul)

Protokół:
Otmęt Krapkowice – SPR Handball Rzeszów 

32-25 (15-13)
Otmęt Krapkowice: Osowska, Miesiączek – Olfans 1, 
Orlik 6, Rendchen, Maczulis, Staszkiewicz 5, Blozik 2, 
Gołąbek 6, Szwajkiewicz, Kuźnik 5, Zwolenik 5, Kuźmik, 
Stopa, Migoń 2. Trener: Maciej HAUPA.
Widzów: 150.

Przed meczem fani piłki ręcznej w Otmęcie obdaro-
wali piłkarki kwiatami.
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W pierwszej połowie do 
pełni szczęścia gospodarzom 
brakowało jedynie bramki, 
bo z wydarzeń które miały 
miejsce na boisku absolutnie 
na nią zasłużyli. Gogoli-
nianie prowadzili grę, lecz 
w kluczowych momentach 
brakowało im tego co naj-
ważniejsze, czyli skuteczno-
ści. Pieczołowicie pilnowany 
przez defensywę przyjezd-
nych Denis Kipka dwukrot-
nie zdołał zmylić czujność 
rywali, lecz nie przełożyło 
się to na bramkowe zdoby-
cze. W odsłonie numer dwa 
mecz nieco się wyrównał, a 
w 56. minucie dosyć nie-
oczekiwanie prowadzenie 
objęli goście. Od wyrzutu z 
autu piłkę do gry wprowa-
dzili co prawda gogolinianie, 
ale seria błędów otworzyła 
drogę do bramki Dawidowi 
Dulskiemu. Ten nie zmarno-
wał okazji i goście mieli po-
wody do radości. – Jeszcze w 
trakcie meczu mieliśmy wąt-

pliwości, czy gol padł prawi-
dłowo – mówił trener miej-
scowych. – Pomeczowy rzut 
oka na materiał wideo nie 
pozostawił już cienia wątpli-
wości. Bramka nie powinna 
być uznana, bo zawodnik 
Skalnika był na metrowym 
spalonym, a nienadążający 
za akcją asystent nie zdołał 
tego wychwycić – rozkładał 
ręce Pajączkowski. Strata 
bramki na chwilę usztywniła 

jego podopiecznych, bo w 
kolejnym kwadransie ekipa 
z Graczy przeprowadziła 
dwie akcje, którymi mogła 
zamknąć sobotnie zmagania. 
Raz skórę gogolinianom 
uratował Artur Bikowski 
wygrywając pojedynek sam 
na sam z Dulskim, za dru-
gim razem niewiele pomylił 
się Dominik Kuboń posy-
łając futbolówkę tuż obok 
słupka. Gospodarze obudzili 

się z chwilowego letargu i w 
końcówce spotkania posta-
wili wszystko na jedną kartę. 
Asystę Kipki zaprzepaścił 
jednak Tymoteusz Mizielski 
tra�ając z 12 metrów w nogi 
obrońcy, chwilę później ten 
pierwszy zamiast uderzać 
zwlekał z oddaniem strzału 
i nic z tego nie wyszło. Do-
biegała 82. minuta pojedyn-
ku, gdy do dośrodkowania 
z prawej strony w polu 
karnym wyskoczył Denis 
Kipka. Przez nikogo nieata-
kowany napastnik Gogolina 
przymierzył głową, a piłka 
zatrzepotała w siatce obok 
bezradnego bramkarza przy-
jezdnych. – Denis już tak 
ma. Może stać przez 90.mi-
nut, ale chwilę nieuwagi 
przeciwnika wykorzysta bez-
względnie. Tak było również 
w tym przypadku, bo ten 
jeden jedyny raz zbiegłem do 
boku by zablokować dośrod-
kowanie, a pozostawiony 
Kipka zrobił z tego użytek 

– mówił rozgoryczony po 
ostatnim gwizdku arbitra, 
obrońca Skalnika  Jarosław 
Chodorski. Rozczarowania 
końcowym rezultatem nie 
kryli także gospodarze. - Ten 
remis jest dla nas krzyw-
dzący, bo piłkarsko byliśmy 
dziś lepsi od przeciwnika. 
Z drugiej strony patrząc 
mogliśmy zostać z pustymi 
rękami, a gdy w takich oko-

licznościach ratuje się punkt 
trzeba go sobie cenić. Remis 
z wymagającym Skalnikiem 
wstydu nam nie przynosi, 
choć żal niewykorzystanych 
okazji w samej końców-
ce – podsumował obrońca 
MKS-u Michał Błoński. W 
następnej kolejce jego zespół 
na wyjeździe zmierzy się z 
GKS-em Głuchołazy.

(raul)

Przed meczem gospo-
darze nie ukrywali tego, że 
interesuje ich tylko zwycię-
stwo. Za Unią przemawiała 
bowiem nie tylko tabela, ale 
i jakość zespołu w porówna-
niu z tym, czym kadrowo 
dysponuje beniaminek. 
– Mamy w głowach naszą 
ubiegłoroczną porażkę na 
inaugurację sezonu. Nie ma 
więc innej opcji jak wzięcie 
rewanżu, dlatego interesu-
ją nas dzisiaj wyłącznie 3 
punkty – zapowiadał szko-
leniowiec Unii. Ostrożności 
nie ukrywał za to jego vis’a 
vis. – Unia to bardzo mocna 
drużyna, mająca w składzie 
kilku zawodników z trzecio-
ligową przeszłością. Nikogo 
się nie boimy, ale remis przy-
znam wziąłbym w ciemno – 
rzucił trener LZS-u, Marcin 
Feć. Zgodnie z przewidy-
waniami krapkowiczanie od 
początku dyktowali warunki 

gry, z kolei przyjezdni ogra-
niczali się do gry z kontrata-
ku. Dwa ich wypady mogły 
przynieść bramkę, na szczę-
ście soczyste uderzenie z 16 
metrów Kamila Tramsza po-
szybowało nad poprzeczką, 
podobnie jak główka Jaro-
sława Witkowskiego. Okazje 
do zdobycia gola marnowali 
też gospodarze. Dwukrotnie 
w doskonałej sytuacji znalazł 
się niezwykle aktywny Adam 
Churas, lecz w obu próbach 
nie znalazł sposobu na po-
konanie Dawida Lecha. Re-
ceptę na oszukanie golkipera 
Skorogoszczy w 25. minucie 
znalazł w końcu Łukasz 
Bawoł.  – Przyznam, że był 
to trochę przypadkowy gol, 
bo przynajmniej ja nie spo-
dziewałem się, że coś z tego 
będzie – zdradzał popularny 
„Bawołek”. – Futbolówka 
spadła mi pod nogi w oko-
licach 16. metra, ale uderzy-

łem ją nieczysto. Ta, zmie-
rzając w kierunku bramki 
gości dosyć szczęśliwie od-
biła się od słupka i wtoczyła 
za linię bramkową – relacjo-
nował snajper Unii. Autor 
premierowego tra�enia w 
tym meczu jeszcze przed 
przerwą mógł wpisać się 
ponownie na listę strzelców, 
ale przejętą po strzale Piotra 
Soboty piłkę z bliska prze-
niósł nad bramką. Kwadrans 
dobrej gry w drugiej połowie 
przyniósł miejscowym gola 
numer dwa w tym starciu. 
Zdobył go rozgrywający 
niezłe zawody wspomniany 
Sobota. Po faulu na nim ar-
biter podyktował jedenastkę, 

a tę skutecznie wykonał sam 
poszkodowany i było 2-0. 
Kropkę nad „i” w 78. minu-
cie postawił Piotr Trinczek. 
Krapkowicki defensor naj-
szybciej dopadł futbolówki 
po tra�eniu w poprzeczkę 
przez Rafała Niespodziń-
skiego i było po meczu. – To 
co cieszy oprócz wyniku to 
nasza dobra gra. Zespół Sko-
rogoszczy piłkarsko na pew-
no był od nas dużo gorszy, 
ale �zycznie prezentował się 
nieźle, przynajmniej przez 
godzinę. Po drugiej bramce 
z rywali zeszło powietrze, a 
my graliśmy konsekwentnie 
i co ważne z tyłu „na zero”. 
Pierwszy mecz rundy wio-

sennej jest zawsze niewia-
domą, dlatego wypada się 
tylko cieszyć, że z dobrym 
wynikiem w parze poszła na-
sza fajna gra – podsumował 
Łukasz Bawoł. W następnej 
kolejce zaplanowanej na so-
botę 14 marca krapkowicka 
Unia pojedzie szukać punk-
tów do Graczy.

BS IV LIGA

17.KOLEJKA:

AGROPLON GŁUSZYNA 
-  CHEMIK KĘDZIE-
RZYN-KOŹLE 2:1

UNIA KRAPKOWICE - 
SKOROGOSZCZ 3:0

MKS GOGOLIN - SKAL-
NIK GRACZE 1:1

POLONIA GŁUBCZYCE 
- GKS GŁUCHOŁAZY 3:1

SWORNICA CZARNO-
WĄSY - POGOŃ PRUD-
NIK 1:1

MAŁAPANEW OZIMEK - 
POLONIA NYSA 2:2

OKS OLESNO - START 
NAMYSŁÓW 2:1

PIAST STRZELCE OPOL-
SKIE - PO-RA-WIE WIĘK-
SZYCE 0:3

TABELA
1.POLONIA NYSA 16 46 54:10
2.WIĘKSZYCE 16 36 36:14
3.GŁUSZYNA 16 35 40:13
4.OZIMEK 16 34 44:20
5.UNIA KRAPKOWICE 16 33 37:20
6.MKS GOGOLIN 16 29 23:25
7.GŁUBCZYCE 16 29 48:27
8.SKALNIK GRACZE 16 23 28:27
9.KĘDZIERZYN-KOŹLE 16 23 24:25
10.STRZELCE OP. 16 19 25:37
11.GKS GŁUCHOŁAZY 16 18 26:39
12.SKOROGOSZCZ 16 11 22:40
13.START NAMYSŁÓW 16 10 10:38
14.POGOŃ PRUDNIK 16 9 16:52
15.OKS OLESNO 16 8 20:43
16.SWORNICA 16 8 15:38

(raul)

Protokół:

Unia Krapkowice – LZS Skorogoszcz 3-0 (1-0)
1-0 Bawoł-24., 2-0 Sobota (karny)-60., 3-0 Trinczek-78.

Unia Krapkowice: Koczwański – Pindral, Maraszek, 
Trinczek – Rychlewicz, Zychowicz (85.Barysch), Fiks (75.
Jakwert), Niespodziński, Sobota – Churas (78.Wośko) – 
Bawoł (80.Szymański). Trener: Łukasz WICHER.

Żółte kartki: Wośko.

Widzów: 150.

Piłka nożna – IV liga

Udany rewanż
Krapkowicka Unia zrewanżowała się skorogoszczanom za jesienną wpadkę na boisku rywala. Na własnym obiekcie podopieczni trenera Łukasza 
Wichra po bardzo dobrej grze rozbili gości 3-0, a łupem bramkowym podzielili się Łukasz Bawoł, Piotr Sobota i Piotr Trinczek.

Bramka Denisa Kipki dała gogolinianom remis w me-
czu z Graczami.

Protokół:

MKS Gogolin – Skalnik Gracze 1-1 (0-0)
0-1 Dulski-56., 1-1 Kipka-82.

MKS Gogolin: Bikowski – Gebauer, F.Szampera, Mrosek, 
Szydłowski (63.D.Mikołajczyk) – Błoński (75.Jaszkowic), 
Mizielski, Wróbel (81.Bednarz), Nowak (46.Kaczmarek) 
– Wacław, Kipka. Trener: Adrian PAJĄCZKOWSKI.

Skalnik Gracze: Czarnecki – Mączyński, Ogrodowczyk, 
Chodorski, Parada, Kramczyński (46.Fogel), Smok (75.
Bąk), Maryszczak, Setlak (81.Krej) – Dulski, Kuboń.

Żółte kartki: Szydłowski, Mrosek, Szampera, Stasch (ław-
ka rezerwowych) – Kramczyński, Setlak, Ogrodowczyk, 
Chodorski.

Widzów: 80.

Piłka nożna – IV liga

Punkt na początek
Od remisu piłkarze MKS-u Gogolin rozpoczęli rundę rewanżową ligowych spotkań. Na inaugurację piłkarskiej wiosny podopieczni trenera Adria-

na Pajączkowskiego podzielili się punktami ze Skalnikiem Gracze. 

Łukasz Bawoł tra�eniem z 25. minuty otworzył wy-
nik potyczki Unii ze Skorogoszczą.
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• EKG/USG NA MIEJSCU

• OBSŁUGUJEMY PACJENTÓW UBIEZPIECZONYCH 
  W PZU I LUXMED

• LARYNGOLOGII

OFERUJE WSPARCIE W ZAKRESIE USŁUG MEDYCZNYCH

• ENDOKRYNOLOGII

• ORTOPEDII

• GINEKOLOGII 
• DIABETOLOGII 
• KARDIOLOGII 
• DERMATOLOGII

 

• NEUROLOGII 
• CHIRURGII
• MEDYCYNY PRACY
• MEDYCYNY SPORTOWEJ
• CHIROPLASTYKI
• ZAPEWNIAMY BADANIA 
  LABORATYJNE

Plac Narutowicza 14  I  47-150 Leśnica
rejestracja@lcm.org.pl I biuro lsm.org.pl

 tel.: 77 414 61 69
www.lcm.org.plI

LEŚNICKIE CENTRUM MEDYCZNE

LEŚNICKIE
CENTRUM

MEDYCZNE
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